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1118 numeru zł • .- Nauka winna służyć szczęściu ludzkości 

lłst uczonych radzieckich do mikrobiologów amerykańskich 

ORGAN WK i:ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

MOSKWA (PAP). - Wybitr.i u- karka radziecka Nina Zawialow11, 
czeni radzieccy wystosowali list do badając sposoby zwalczania dżumy 
mikrobiologów amerykańskich, w płucnej, postanowiła wypróbować 
którym stwierdzają, ż.e w chwili, kie działanie tej choroby na samej so
dy narody świata bronią sprawy po bie. W Związku Radz.iecltim zlikwi 
koju - imperialiści amerykańscy do,i;aliśmy dżumę, która dotychczas 
przygotowują się gorączkowo do woj jeszcze kładzie kres życiu setek ty
ny bakteriologicznej. List podpisali sięcy ludzi w Indiach i innych kra 
liczni mikrobiolodzy radzieccy, człon jach, ospę, która sroży się jeszcze 
kowie Akademii Nauk ZSRR - Pa w Anglii, cholerę i inne choroby za
wlowski, Skriabin, Bere:mikow oraz kaźne. W pracy naszej przyświeca 
znakomita uczona radziecka Olga nam ten wielki cel, którym je3t 
Lepieszvńska, której ostatnie odltcy szczęście ludzkości. 

WIOREK 8 SIERPNIA 1950 BOIRJ. 
cia spowodowały przewrót w bio- zwracamy si<> do Was _ Edward 
logi i. " w liście tym czytamy m. in.: Francis, Osvald Evelin, Michel Hai-ROK Ili (VI) Nr 216 
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NATARCIE .NA PUSAN TRWA 
Uczonym radzieckim i nauce ro- denberger. Zwracamy się do Was 

syjskiej przyświecał zawsze wielki - uczeni amerykańscy. Czy do
cel _ szczęście ludzkości. w imię puścicie, by osiągnięcia bakt.eriolo
teg-0 celu, w imię szczęścia ludzko- gów w walce przeciwko chorobom 
ści uczeni rosyjscy bez \Vahania skla zakaźnym przekształciły się w broń 
dali w ofierze swe życie. w Indiach, podżegaczy wojennych? 
Mandżurii i Mongolii walczył prze Czy dopuścicie, by laboratoria i 
ciwko dżumie członek rosyjskiej A- instytuty bakteriologiczne przekształ 
kademii Nauk - Daniel Zabołotny ciły się w fabryki śmierci? Koreańska Armia Ludowa kontynuuje ofensywę na . wszystkich frontach 

Wojsk a Mac Arthura ponoszą cltt:l:kle straty 
oraz liczne zastępy lekarzy rosyj- Wszyscy uczciwi uczeni amerykań 
sk.ich. Wielki przyrodnik rosyjski scy - kończą list mikrobiolodzy ra 
- Ilia Miecznikow, badając zarazek dzieccy - powinni stanąć pod sztan 
cholery zaraził siebie tą chorobą. Le I darami bojowników o pokój. 

LONDYN WAP). - Jak donosi a
gencja Reutera z Tokio, sztab Mac 
Arthura ogłosił komunikat sbwierdrta 
jący, że na wschód od Sandii;u nowy 
pułk wojsk póbtocno _ koreańskich 
przeprawił się pm;ez iv.ekę Naktonr. 

znaczna ilość emisartusrz.y wojsk ~ 
Północnej Korei. Korespcndent •fo
daje: „3 sie11>Dia. w mieście rO'JJPOW· 
.necbniono ulotki n:i.woluJl\Ce lud · 
ność do powstania przeciwko mario
netce Li Syn Ma.nowi oru zaborcom 
a.merlkańskim". 

Ogłoszony tu został komunlkat 
KC Koreańskiej Partii Pracujących 
o śmierci z rąk bandytów lisyinma
nowskich wiernych synów narodu 
koreańskiego - c:tlonka Biura. Poli
tycznego Kim San Nena l członka 
Biura Organizacyjnego - U Diu 
HW3, 

koreańska ogłasria rz.nail&ione przea: 
Armię Ludową poufne dokumenty 
kliki L1 Syn !Mana, demaskujące 
rzb'rodmcze plany podżegaczy wo· 
jennycłl. 

Obrady li konferencji -PZPR w Gdańsku 
Wzdłuż całego kontu nieduh od

miały północno _ ikoreań.tkie pneni 
kały ati do poriyeJi amerykańskich i 
pełudniowo - koreańskich. Toaz;ą się 
?.acięte walki. 

W niedzielę przed południem dwa 
bataliony północno - k~ańskle sfOI' 
aowaly nekę Nak~ na polu~ 
od Oza.ngjong (tj. w odłegłości 35 
km. na północ od portu Masan). Woj 
ska. północno • · koreańskie przeszły 
r.td<ę Naktong równtri w punkci~ 
Połof:onym na. w:sdlód od Hyopczonr. 
Lotnictwo amerykańskie bombardo· 
wato rozmaite miejscowości na Ko
rei. Dwa krążoWilli'k.i brytyjsltie o
strzeliwa~y port Inozon. 

KOMUNIKAT KC KO~SKIEJ 
PARTII PRACUJĄCYCH 

MOSKWA WAP). - Agencja 
TASS donol<i z Phenjanu: 

DOKUMENTY MOWIĄ •. , 
MOSKWA (PAP). - Agencja 

TASS donosi z Phenjan, że prasa 

Aż do żH'ącięstl'l'a 
walczyć będzie lud Vietnamu 

Wywiad z prezydentem Ho Chi Minhem 
GENEWA (PAP). - Z Paryża' 'do·1 ODPO\VIEDŻ: Całkowitą ew11k~a

noszą. iż ,.Ce Soir" zamieścił na cje wojsk francuskich. 

Opublikowany zosta:ł m. in. plan 
działalności dywersyjnej w KOiei 
P6łn~ej na. rok 1950, wykryty w 
tr?zectm oddZ'l.ale wywiadu sztabu 
generalnego wojsk lądowych Li Syn 
Man~. Pia~ ten przewidywał prowa 
dzeme „taJnej wojny" p~ciwko 
Korei Północnej. 

Klika Li Syn Mana planowała ~.eż 
.zamordowanie prrz.ywudców Koreań
skiej Republiki Ludowo - Demokra
tycznej. 

S"zozególnie barbarzyński cllarak
ter miał zamiar masowego unicest
wi~a ludu koreańskiego drogą ·7-a· 
trucia wodociagów i studZien il?a2 
~unktów rzbiorowego żywienia. 

GDAŃSK (PAP). - W dniach 5 i 
6 bm. obradowała w Gdańsku II wy 
borciza wojewódr;:ka konferencja Pol 
skiej Zjednoczonej Partii Robotni
czej. W konferencji udział wzięli: 
członek Biura Pq1itycznego i sekre
tara: KC PZPR tow. Aleksander Za
wadzki, członek KC, tow. Mieczy
sław Popiel. zastępca kierownika 
Wydz. Organizacyjnego KC tow. Wlo 
dzimierz Rec,zek oraz córka wielkie 
go bojownika proletariatu Juliana 
March1ewskiego - Zofia l\larchJew
ska. 

Referat spra.wozdawczy wygłosił 
pierwszy sekretar.i Komitetu Woje· 
wódekiego .tow. Cze.sław Domał'ała. 

Zagadnienia gospodarki morskiej 

i portowej naświetl:il sekretarz eko
no.mica;ny Komiitetu Wojewódrutiego 
tow. Bolesła.w Gorońsld. W wielogo 
dzinnej dysku&ji nad ob'u referata
mi brało udcia;? ponad 60 ucizestni
ków konferencji. 

Podsumowania dyskusji dokonał 
członek Biura Politycznego i sekre
tara KC PZPR tow. Aleksander Za
wa.d?lki. 

Na zakończenie obrad dokonano 
wyboru nowych władz Komitetu Wo 
jewód.zkiego oraz powzięto srz;ereg 
uchwał, mających na celu podniesie 
nie na wyŻS7.y p07Jiom pracy woje
wód~kiej organizacji PZPR w Gdań 
sku. 

KoresPoD.dent Reutera donosi ?: 
Korei, że napór wojsk póh1ocno-ko· 
reańskich na froncie pl'!Zebiegają
eym na południe od Andong - zna 
emłe się wmnógł. 

swych łamach wywiad, przepro,'l'&dzo PYTANIB: W jaki 11po11ób wyobraża 
rty przez jednego z p~zywódców mlo- sobie Pan przyszłe stosunki między 
da:ieży francuskiej - Figueres - w narodem vietnamskim a narodami 
czasie jego pobytu w Vietnamie z Lao! i Kaiv.bodży? 

Nie szczędzimy wysiłków dla wielkiej sprawy 

MOSKWA (PAP). - Agencja 
TASS donosi rz. Phenjan, że ogłe>&o
no t.am komunikat, .stwierdzający, 
że w dniu 5 sierpnia wojska luao
we kontynuowały nat&rcie, ~dając 
cięWe straty piechocie i odd~łom 
zrnotoryrt;Owanym wojsk amerykań
•kich orarz. wojskom lisynmanow
tkim - stawiającym rz.aclęty op6r 
na z góry pnzy.gotowanych pozy
cjach obronnych. 

prezydentem Ho Chi Minhem. ODPOWIEDZ: Będą to sto1unki bra 
PYTANIE: Jak rzad i naród Vit'!t- terskie. oparte na absolutnej row

namu ocema1ą uinarue republiki ności i wzajemnym posnnowaniu 
Vietnamu przez rządy ZSRR, Chin i niezawisłości narodowej. 
innych demokratycznych krajów Eu· PYTANIE: Co należy myśleć o llZ}· 

OGOLnOPOLSKI KinGRES POKOJU 
ropy i Azji? waniu przedw Vietnamowi, u boku 
ODPOWIEDŻ: z radością, entuz.]az. żołniettv francuskich, również żol· 

mem i wdzięar.nością. nierz~ z Afryki północnej lub środ· 
POWITAMY SUKCESAMJ PRODUKCYJNYMI 

Załoga ZPP im. Fr. Zubrzyckiego aodejmuie zobowiązania 

Nieprzyjaciel w sposób bar:Qamyń 
ski bombarduje i ostmeliwuje spo· 
lwjne miasta i w;;ie Korei. W dn!u 
2 sier?nia amerykański torpedowiec 
skierąwal swój ogień na miasto Ceu 

1 m~, leaz: artyJ.eria nadbrzeżna 
celnymi pociskami zmusiła t<>"rpedo
w.iec amerykański do wycofania się. 
Tmfiony tmipedowiec stuął w 1>10• 
mieniach. 

NOWY JORK {PAP). - Korespon 
dent gali:ety „New York Times" po
daje iz Pusanu, że Ameryikanie po
dejmują pospieszne kroki „celem 
zapewnienia. be2;1Jie<.uństwa wewm~
tr:me10 w Pasanie". Zdaniem do
wódców amerykańslcich, do Pusanu 
pr~ostała się w ubiegłym tygodniu 

Katastrofa 
superfortecy amerykańskiej \ 

PYTANIE: Jaka jest Pańska opinia koweJ? . . 
co do jawnej ingerencji USA w spra. ODPOW!EDŻ .. Jest to na1.lepszy 
wy Vietnamu? sposób zn;szczenia tego, co się na· 

. . . zywa ,.Umą francuską". 
ODPOWIEDŻ: Ingerencja ta Jest PYTA.~IE: Jak wyobraża Pan sobie 

.ant_ydemokratyczna, o c~arakterz~ w ptzy5zł0Rci 11tosunki między Vi1>t· 
Wojennym, sprze~na z. mteresam1 namem i narodem francuskim? 
An>:eryki i ~a.z.ana ni!!wątpliwia na ODPOWIEDZ: Jako braterską 
taki sam los, Jak w Chinach. współpracę na podstawie róWJiości. 

PYTANIE: Jakie warunki stawia Proszę Pana o pr.zekazanie moich naJ 
rząd Vietnamu dla praywrócenia po· gorętszych pozdrowień dla narodu 
koju? francuskiego - zakończył prezyden!. 

ft obotni<:Za Łódź nieraz manife-
st<>Wała wolę pokoju 1 soli<iar

ność 2.~ światowym ruchem obroń
ców pokoju. Pół miliona podpisów 
e:łożonycb w Łodizi pod Apelem 
Setokholmśkim, tysiące WaTt Poko
ju, Czyn Lipcowy podjęty pod ha
słem pokoju - oto !akty nieebicie 
świadczące o pełnym zrozumienia, 
~decydowanym stosunku robotni<!'lej 

Akcia wybOr·cza ·w :. pełni 
Dziesiqtki zebrań komitetów obroń ców po~oiu 

odbywają się codziennie w Łodzi i województwie 
W ciągu .-iniob ltilku dni odbyło się w Łockl •to kilka· 

dizieli\.t zebrań wyborcąch w blokowych komiłletach obrońe6w 
poke>.)a, Już wezystkie dsłelni<:c pnyw~y do bmpamf WYbor· 
ciej, Nałeiy się spodziewać, ie wybory 1 stopni& - wybory dek1a 
tów na dllllelnicowe konferene:je pokoju 'Hlłta11~ ukończon' wt' 

właściwym temninie, to miwzy do dnia 15 bm. 
NOWY JORK (PAP) - .P.l'ftll!a 

donosi, że ubiegłej nocy nad bazą 
lotnicią Fairfield Suisun w Kalifor-
nii uległa katastrofie wkrótce po W ~botę po południu odbyło się I si~ na otwartym pow:ietr.zu, w ogro-
atarcie „superforteca lata.ją.ca". w Łocizi kllk8i11Ucie zebrań zorra.ni daoh i pod.wórza.oh. 

ll'omad'l.We i gminne. W całym wo· 
jewóttnwie przeprowa.dzOno według 
niek~letnycb danych około 80 ze 
brań wyborczych. Akcja rozwija się 
jak najbardziej pomyślnie, spotyka· 
ją<: ~ z ogromnym rza.interesowa
ni~ wm.ystkich warstw społeczeń
stwa, masowo i entmzjastycznie bio 

' rącego m:leiał w irebrail!iach.· I 

Łodflj. do sprawy walki o pokój. 
Ogolnopo1sJ? Kongres Pokoju, któ 

ry obradowac będzie we wrześniu . 
bli~ki j~st każd~mu z nas. Najlepsi 
bowwrucy o pokój, wybrani spośród 
c:itego społeczet'1stwa, ol:m1dować be 
dą nau dalsfl:ym rozwojem ruchu 
obrońców pokoju w Polsce. nad 
rz.w.iękS'Zeniem naszego wkładu w 
dzieło budowy pokoju świ'<łtowego. 
$wiadomi, iż budowa trwałqo poko 
ju wiąże się u nas nierozerwalnie z 
budową uębów socjalizmu. z wy· 
kon1111iem zadań wspa.rtiałego Planu 
6·letniego - robotnicy łódzcy posta 
nowili uezeić Orólnopolski Kongres 
Pokoju zobowią:ianiami produkcyj
nymi. 

7akładowy Komiteł Obrońców 
Pokoju przy ZPP lm, Fr. 

Zubrzyckieg~ 7JLwiadamia, że na 
cześc Ogólnopolskiego Kongresu 
Obrońców Poko.ju załoga ·nkła
rlów podjęła „. nujące Zl'.>bo
wią.zania: 

I W sierpniu br. wyproduko
wać ponad plan 40.000 par poń
czoch l skarpet o wartości 
5.600.000 zł. 

Według oficjalnych wyjaśnień, na zowanych pnm: blokowe k<llllit~b Zebranie wybor<!!l.e IBlokowego 
:pokłamie superfortecy latającej zna.j obrońców pokc>.in. Młmo nieposodY Kc~mit_etu Obrońców Pok<>~ Nr U~ .,Vc~ono mnie bJ;m niszczl)ł pracę ludzką'' 

2 Zapoczątkować pmechodze• 
nie na produkoję wielowarszta· 
tową. na automatach skarpetko
wych, orga.nieuJąc w clącu sier
onia 4 zespoły wielowusztiatowe. 

Załoga ZPP im. Fr. Zubrzyc. 
kiego wzywa jednooreśnie inne 
zakłady produkcyjne do podej
mOWlUlia zobowi9;zań na cześć 
Kongresu PokojiJ. 

Zobowiązania załogi ZPP im. Fr. 
Zubrzyckiego wajdą 't pewnością 

Żytvy oddźwięk w Łodzi i .voje
wód'ltwie łódzkim, według bowiem 
dobiegających nas wiadomości jut 
w wielu izakładach pracy, fa·bry
kach. instytucjach i PGR pod~u
je slę zobowiązania produkcyjne jak 
również w 'tllkresie szkolenia p:rzy
warsztatowego, kultury t e!tełyld 

miejsca pracy, działalności kulłural· 
n.o-oświatowej św!et~c itd. 

dowa.ło się 8 tysięcy galonów benz.y- - ra.z po ru pa~a.j~o ulewme dziel-1cy Bałuty odbyło IH~ na po· •• -„ ..... „ •.. „„ ••• „.„„„.„.„„.„ .• „„ •• „„„.„ •• „„ ••• „ •••. „„ •• 
Jly. deszczu, łrekwenoja dqJUlała: ło- d.wórzu .domu Nr 3~ pnzr ulicy Je- A ,-k - A m e r k a .-n 

Prasa utl'Z.ymuje, że 5Uperforteca dzianie tłumnie uczestniczyli w ee- s1onoweJ. Zgromadziło 81ę tam po- n g I I y n 
miała udać się do Korei. braniach Itt6rych ki:lk<R odbywało nad 20[) osób', s.poiród których kilka 

opowiadają 
--------------·---- --- o~6b · po wysłuchamu referatu i do- 0 stosunkach w Niemczech Zachodnich 

konaniu wyborów wy6\Ulęło projekt 
re.zolucji. RNOlucJa ta. mówi~ o BERLIN WAP). - Jak już poda- c:zech Zachodn:ich i p.rzeszll na tery-,. rowej. Po prrzejściu do sektora 
solldarnośCi zebranych ft nvla..,_ waliśmy, kapral angielski John torium Ni.emieckiei Republiki Demo wschodniego zgłosiliśmy się do Zwią 
wym ruchem obrońców pokoju i ac»- Waller i żołnieriz amerykańsk.! Ro- kratycz."le1. by ~jąć się pokojową zku Wolnej Młodzieży Niemiecldej. 

p~·zed bukaregzteńskim Trybuna- I raturę propagandową, kt6rlł przeka- bowii\zuiącs zebranyeh do zwiękffe be.rt Natzkalmla opuścili niedawno oracą. skąd odprowadzono nas do s>licji 

B d · ' t"t k" h przed sądem an a· szp1egow I ows IC •·rnr1<11'111•1t l H ll ll l 

łem Wojskowym _ pisze kore.spon- zywali odpo,viedzialnym ws.pólpra- nia. wkładu do dtieł& utrwalenia po swe jednostki wojskowe w Niem- Przemawiając na konferencji pra ludowej. Współpracown1k. policji Zjl 
<k!nt specjalny .,,Prawdy", F. Bestud- cownikom poselstwa jugosłowiańskie koju, a przede wszystkim do wzmo· sowej w Berlinie Waller oświad- pytał, co skłoniło nas do przejścia 
llOW - toczy się proces grupy szpie- go - Bogdanówiczowi i Baldie7!owi. żenla wysiłków dla reallncji Planu Koksownie dolnos' ląsk1·e czył m . in.: do Niemieckiej Republiki Demok!'3-
ców Tito - Rankowicza. Ośkai'iony podl.-reślił, że titowską li· 6·1etni6,fo, została pr.zyjęta jedno- Odszedłem. ponieważ jestem z.wo- tycrznej. Oświadczyliśmy, że postano 

3aróWM akt o~karżenia, jak i ze- teratul'ł propagandow~ ,rysyłano myiiinie. wśród oróinero entozja:z· przekrOCZVIV iennikiem pokoju. Dop.iero tutaj zna wiliśmy obai opuścić zachód kapita-
7't!ania przyznających się do winy również do Polski i na Węgry. De- mu. li li lazłem wolność. Chct: wa1C'Zyć o po- listycz.ny, aby żyć w warunkach wol 
agentów wywiadu Tito dają obraz strukcyjna działalność titowców skie W podobnej atmosfer~e toczyłY kój nie tylko dla samego sieb'ie i mo ności i walczyć o sprawę pokoju, 
nikczemnych zbrodni.. do~onanych r~wana. przeciwko Rumuńskiej Repu- s;ę zebrania ~orcze w wielu in- plan produkcji jej oiC.ZYflllY, lecz i dla wszystkh:h -x-
przer: faszystowską klikę Tito prze- bhce Ludowej wzmogła się w szcze- nych blokach. innych lud1z:L n~ezależnie od ich na- ś 
eiwko Rumuńskiej Republice Ludo- gólnośei po opublikowaniu 1·ezolucji * * WAŁBRZYCH WAP). - Koksow- rodowości, którzy, podobnie jak ja. fMD ,WzyWG 
wej. Biura Infoi·n

1
aeyjnego 

0 
sytuacji • nie Dolnośląskiego Zjednoczenia chcą pokoju i wolnoścj dla naro-

Ju~ we wrześniu 1944 roku, natych w KPJ. Od d?.iałalnosci szpieg<rn•- Z terenu \VOjewódrztwa nie napłY· Przemysłu Węglowego wykonały w dów całej kuli iziemskiej. Od chwili 
miast po w~zwoleniu Rumunii przez skiej i ideologicznego urabiania opi· nęły jeszcze szczegółowe meldunki lipcu br. plan produkcyjny w 101 wcielenia do armii - od 4 stycznia 
Armię Radziecką, Tito wydał OZNA: nii publicznej Banatu rezydencji Ran. o przebiegu zebrań wyborC1Lych w proc. Najlepsczy wy;nik osiągnęły kok 1948 roku - stałem si-ę żołnieriem 
(wywiado~ jugosłowiańskiemu) roz kowicza przeszli do zaopatrywania gromad.zkicb i gminnych komite- ~ownie „Victoria" i „Biały Kamień". króla, przekształciłem się w narzę· 
kp werbowania w Rumunii szpiegów swych bond w broń. Jak reznali Boż. tach obrońców pokoju. Wiadome Na sukces koksowni dolnośląskkh dzie ~w. „socjalistycznego" rządu. 
llJl.OŚród serbskich elementów nacjo- ko Laticz i Nikola Medicz, broń ti·ans jest już Jednak. że kampania. wybor t.łożyly się: wysiłek załóg w reali- U~ono mnie, abym wolo\vał dla zni 
uafuitycznych Banatu (Banat - gra poitowano do Jugosławii w skrzyn- cza rozpoczęła się we wszystkich po ~cji Olynu Lipoowego l rozwój ru szczenia owoców pracy ludi;kiej i 
niezący z Jugosławią obwód Rumu- kach wysyłanych pod adi-esem przed- wiatach. w ft&rel'\I powiatów odbY· chu W!półzawodnictwa pracy, obe.i- dla mordowania tudzi. 
nii). Na te1·enie Banatu stworzono stawicieli w Komisji Dunajskiej Ju- ły !li.ę piel'WSl!e ubrania wyborcl!~ mującego większość ~łóg. Na 3 - 4 tygodnie preed Zielo-
ośrodki szpiegowskie w Timisoa1·a, gosławii. nymi świętami - mówił dale~ Wal-
Orawicy ~. Kłisurze! a na teryt.o1~um z ma~riałó\': aktu o.s-~iu;i:eni!'- Ol'az Deleaat rz~du Pleven w Radz1~e Bezp·1eczen· stwa ler - alianci zachodni w Berllnie Jugosławn - w miastach pograrucz.- z zeznan oskar.A:onych l swiadkow wy • „ . byli w wielkim ~trachu. Bali się oni 
nyeh: Belacr.kwa i Zrenianin. nika, że kierownikiem titowskiej ak· • 1. d f k" ogólno-niemieckiego zlotu młodzie-

Jak wynika z zeznań oskazronych, cji 5!:P~gows1oo. - dywersyjnej w Ru. nie wyraza wo I noro u rancus 1ego ży. w OCllekiwaniu starć wykopano 
faszystowska banda. Tito - Ranko- munn Jest b. pierwszy sekretarz po-I rowy atrzeleckie. zbudowano schro-
me.z~ stworzył".' na. t~yto!ium Ru- selst~a ju~osłowiańskiego w Buka· Komunikat Biura Polityczneoo KP Francji ny i nawet utworzono szereg pun· 
ro.uroi rozgałęzioną, Siec szp1egowsk11, reszcie, of1ce!" QZNA, Duszan Jowa· l!!t • któw ogniowych. Sztab generalny 
mając na celu po pierwsze: W'YkO· nowfoz, który otrzymywał dyrc1:tywy GENEWA' {PAP). - Z Paryża do· Biuro .Polityczne wrz,ywa wszyst- mocarstw zachodnich był ogarnięty 
rzystania szowinistycznych nsstro- bezpośrednio od Rankowicza. Organi no3'U1, że !łiuro Politycme Komun1- kich ludrz.i pracy do iedności w wal paniką. Oficero-wie dokonywali in
jów, panujących wśród nacjonalistów zat.orami ośrodkó,..- szpiegowskich w stycznej Pal1tii Francji ogł09iło ko- ce o: spekc:.ji unządzeń obronnych w Ber-
11erbskich w Banacie, po drugie zaś terenie byli z reguły ofice1·owie UDB. munikat, w lctórym poiłęJli4l postawę 1) wycofanie sta~u „La Grandie· linje ?..achodntm, by przekonać się o 
- podważenie gospodarki Rwnuń- Proces bandy szpiegów tit.owskich ~ łrancuakleeo, któreco delepi re" s KOl'ei; 2} za.ka.z wysyłania żoł· ich odporności na pociski. 
skiej Republiki Ludowej drogą orga jest je1JZCze jednym dowodem, że fa· za.j~ w Rac1zie Beqtłeczefutwa 1ta- nieny franC'USkicb na Koreę; S) po· Wszystkim wiadomo, jak upłynę
nizowania sabot.ażu i dywersji. si:ystowska kli-ka Tito, wypełniając nO'WUko dGCodne c11a lll'!'esor6'w une tępienie a&resorów amerykańskich. ły Zielone Święta w Berlinie. 25 ma 
Zast~pca attache prasowego pvsel· wolę swych mocodawców, an;erykań- ryldr.ńskicb. Biuro Polityczne wzywa Francuz- ja wyszedłem, jak zwykle, w unifor 

11twa jugosłowiańskiego w Bukaresz-1 sko - angielskich imperialistów - Biuro Polityczne piętnuje wygłanie Id i F.rancuzów do napiętnowania mie fi: koszar i udałem się do swego 
cie, Bożko Laticz, zeznał, że jugosło· nie zaniechała nikćzemnych prób pa- francu~ego st.atku woje.n.nego „La barbareyńslcich bombardowań, do-1 przyjaciela. aby się przebrać. Spako 
w;ańsey kurierzy dyplomatyczni przy ralii.:owania pokojowego budownictwa. Grandier•" do portu• koremU!deao ~nywanych na ~orei przee agreso- waliśrr..t rzeczy t skierowaliśmy sle 
wozili do Bukaresnu titow•kli lite- lmi.jów demola·acji ludowei. • Pusan. row amerykańskich. . do najbliaszej granicy międzysekto-

młodzież całego świata 

do czynnego oporu 
przeciw agresji USA 
WARSZAWA WAP). - Zarrząd 

Główny ZMP otrzymał od Sekreta· 
riatu SF'MD list, skierowany do 
wszystkich organizacji c:złonkow

skich, w którym m. in. etz.ytamy: 
„Agresja amerykańskich imperfa· 

listów przeciwko Korei, amerykań· 
ska interwencja na Formozie i w 
Vietnamie wykarzują jasno. r.e ame· 
rykańscy imperialiści i ich wsp61ni· 
cy weszli na drogę bezpośrednlej. 

/Zbrojnej agresji". 

Sekretariat SFMD wzywa. ca12' dt 
mokratyc.zną młodzież świata. by u 
żądała natychmi6stowego położenia 

kresu agresji amerykań11kJej i wYCo 
fania sił ,zbrojnych Stanów Zjedno· 
czonych. 

• 



• 

, 

Nr !ffl ·'-
Wiel~ie ~emo~rat~czne ~rzeo~raienla w C~inac~I 
Z wyelęstwo narodu chińskie1o 

nad Ciemiężcami imperialistycz
nymi i ich kuomintangowskimi pa• 
chołkam1 było wielkim wyda.rze
aiem historycznym. Osłabiło ono o· 
bóz imperialistyczny, podważyło je 
go kolonialne zaplecze i znacznie 
wzmocniło obós pokoju, socjalizmu 
I demokracji. Układ 11!1 między obo 
zem imperialistycznym 1 antyimpe
rialistycznym zmienił się jeszcze 
bardziej na korzyść obozu antYit'D· 
peJ'iaUstycznego. · 

Historyczne znaczenie zwycięstwa 
rewolucji ludowej w Chinach jest 
szczególnie wielkie dlatego również, 
te udaremnllo ono imperialistyczne 
pia.ny przekształcenia. Chin w po~ 
ne iródlo wyzy1ku i olbrzymich reL 
.erw ludzkich dla noweJ woJny pn.e 
oiwko posłępowrm ttłłom jwłat&. 
Zwycięstwo narodu chińskiego z ca 
1, oczywistością wykazało zgniliznę 
kolonialnego systemu imperializmu, 
nieuchronność jego zagłady i nieorze 
brane rezerwy międzynarodoweio 
ruchu komunistycznego. · 

W Chinach - mówił tow. Stalin 
już w roku 192'7 w rozmowie ze 

studentami Uniwersytetu im. Sun 
Jat-sena - „walka z Imperializmem 
pów.lnna Pl'ZYbrać 1łęboko • ludowy 
I wYraźnle narodowy ebarakter l pe 
winna poglębiu 8łę krok za kro
Idem, doch~ . cJo ~twych 
zmagań z imperializmem l wsłrzą!a
jąc posadami imperializmu na eałym 
§włoote". Cały pnebietr re1Volucji 
ehi6skiej potwierdził to renI~lne 
przewidywanie Stalina, kłór1 w 
swych pracach dal głęboką analizę 
antyimperialistycznego, antyfeudal 
nero charakteru rezwiJal~J llę· re 
wolucji chińskiej. 

ludności wiejskiej, posiadali ok;;iło 1 Indii, ujrzą w doświadozeniach chiń 
80 procent całej ziemi, a pozost~łe skich drogę !Praktycq;nego wyjścia e 
chłopstwo, czyli 90 procent ludnoś- ,zależności feudalnej i niewolit impe
ci wiejskiej, miało w swym posiada rialistycz.nej, c!Ze~ać z nlch będą w 
niu zaledwie 20 proc. ziemi. Ten za większym je~cze Mopnlu natchnie
korzeniony w ciągu wieków system nie do rzdeoydowanej wal~i pITle
władania ziemią był podstawą bez- clwko swym demiężcom. 
litosnego wyzysku ludu chińskiego, 
źródłem jego ubóstwa i nędzy. Komunistyczna Partia Chin ko-

rzystając iz. pr1Zebogatych do-
Zacofanie Chin i brak wielkies;o świadczeń bolszewików rosyjskich, 

przemysłu chińskiego był na rękę opierając się na teorii marksistow
państwom imperialistycznym. Dlate sko-lent nowskiej stwar1Za w toku 
go tez imperializm był głównym so- gigantycznej, praktycznej działalno
josznikiem f.eudalno - mllitarystycz ści warunki dla pomyślnej realizacji 
nycb ciemiężc6w Chin. „Rewolucyj- reformy rolnej, Partia komuni
na walka na.rodu chińskiego przeciw styczna, która otwarła narodowi 
ko imperializmowi - mówił Stalin chińskiemu drogę do socjali'1:mu, '1:e 
- tłumaczy się przede wszystkim i spala wsriystkie demokratyczne, na-
1łównie tym, że imperializm w Chi rodowe siły kraju, mc>biliz.ując je do 
nach 11ła.nowti siłę, która popiera- i rozwiąe:anla rzadań decydujących o 
inspiruje · bezpośrednich WDYskiwa. dalszym rozwoju historycrznym 
czy ludu chińskiego - feudałów, ml Chin. Umacnia ona państwo dykta
lłtarystów, bpitalistów, biurokra- tury demoikrae>ji ludowej, W Chi
tów i td„ tym, że robotnicy i chłopi na-0h „po.dstawą dykła.tury clemt>kra 
chińscy nie mogą pokonać swoich cji lude>wej - mówi Ma.o Tse-tung 
wyzyskiwaczy, nie prowadząc '!lara . 
zem rewolucyjnej walki przeciwko - jest sojusz klasy robotniczej, 

chłopstwa, drobnomieszczaństwa 
lmperiallzmowi". mieojskiego, a głównie sQjuJ12 klasy 

Ze swej &trony obszarnicy i mili· J.'obotnicze<J i chłopstwa. Dyiktaforą 
, tary-ści stanowili główną osto- demokraciji ludowe..j powinna. kiero~ 

j~ imperi,aa.iz.mu w Chinach. Toteż wać klasa rooo~". Reforma rol 
anJtyimperi.alisty~na, narodowo - na wrzmacnia poważnie lbarz.ę dykta
wyriwoleńciza walka narodu chiń- tury demokracji ludowej - sojusri 
skiego miała Ina celu nie tyillko likwi klasy robotniczej i chł~s.twa. 
dację C'UdtzO'l.iemskiego, imperiali- Komunistyczna Partia Chin sta-
stycamego jarrz:ma, lecrL :równid po• 
łwlenie iraa; na za.wsze !kresu ucofa· la się kierowniozą siłą kraju. Uczy 
niu kraju. Naród rurlń&ikl pod pNe- ona. w swych szeregach przenło 5 
w-Odem !komunistów w otwa'l'tym bo miliilnów członków. Komunistyczna 
ju druzgota.ł wojskowo - biurnkra- Parlia. Chln po dojściu do władzy 
tyczną machinę państwową. Czang 
ltai•s.zeka, !która była w istocie :rze
or,y politymną nad1budową nad swoi 
stym połączeniem panowania. prze
żytków feuda.Inycb 1 imperla.Iizmu. 
Dzłś ilbJie ó całkowitą likwidację ga 
spodarczej siły obszarników, o osta
ł.ectmą liik:wtdac~ę jednego iz głów
nych we.wni:trznyob tródeł kontr• 
rewoluoji. 

Komunistyczna Partia Chin, kle 
rując zwycięsko rewolucyjną walką 
narodu chińskiego, opiera si~ w ca 
łej swej działalności na strategu t 
taktyce leninizmu. Zapewnia to wo
jenne i gospodarcze zwYcięstwa no 
wych Chin. Utworzony na jesieni ro 

stanęła w oblill'ru nowych ł skom
plilrnwanych zada-ń budownictwa 
państwowego. Za.d&nia te będą mo
gły być roowią.zane pomyślnie w 
i.ym jedynie wypa.dku, jeśli wszyst
kie kadry partyjne będą się opie
rać w pracy swej .na wielkiej nauce 
mar-ksW1llu - Ieninimlu, jeśli jeszcze 
gruntOtWniej będą opM1.owywać na.u 
kę maiiks~to.wsko - leninowską.. 

ku ubiegłego w Chinach Centralny ~raoowana li pmed:stawiona 
Rząd Ludowy prowadzi olbrzymią prnez plllrtię komunisty=ną, której 
pracę nad zorganizowaniem normal I iPrzewodzi wypróbowany wódiz tow . 
nego życia w kraju i osią.gnii,ł już Mao Tse-tung, ustawa o re!ormie Q wyjątkowej doniosłości no
wtelkle sukcesy. Osiągnięto już rolnej w Chinach jest jednym ri naj wych przeobrażeń ep<>łe~nych, 
pierwsze Poważne wyniki: w terenie wybitniejszych dokumentów naszej 1Zapocz.ątkowanych w Chinach, 
p1>wstały nowe organa władzy, na- epoki. Ustawa 0 reform ie irolnej o- świadczy wściekłość i zajadłość, ~ 
wl-zano przyjazne 1tosunki ir.e ;rari re:ferait na ten temat tow. Lu jaką wy.stępują ipr.zeciwko .nim im
ZWil\zkiem Radzieckim, z którym za Szao-tsii opiera się na trwałym run- iPerialiści, a w SIZ~ególn<>ś~i impe
warty został układ o wieczystej przy dameneie rnarksizmu-leninirmnu i na rialiścL amerykańscy. Rozjusiia ich 
jaźni, mająey historyczne znaczente konkretnej anali~ie sytuacji w k ra- zwycięstwo sił ludowych w Chi
w skali światowej; na-wiązano r6w- ju. Trudno piv.ecenić t e r adykalne n ach. Strachem napawa ich płomień 
nłez przyjazne stosunki z krajami iimzemiany, do których doprowadrzi rewolucji narodowo - wyzwoleńcrzej 
demokracji ludowej. Wojna przeciw reforma rroJna w Chinach. N&ród i agrarnej, który świeży wiatr ~ 
ko reakcji w kontynentalnej c2~ści chiński w ciągu krótkiego czasu do Chin niesie po całym Wschodzie. Po 
kraju została. w, zasadzie zakończo- kona olbrzymiego kroku naprzód w trzebne im są słabe, u jarzmione feu 
na, trzeba. jeszcze wyzwolili Tybet i swym l"-07iWoju społecz.nym. Złikwi- dalne Chiny. Dlatego też Truman 
Tajwan (Formozę). Chiński Rząd dowany zrmanle system obszarni- wszelkimi silam i pomaga? i pomaga 
Ludowy czyni bohaterskie ..,Ysilki, ~-O władania ziemią, w tym olbrzy CZang Kai-szekowi. Dlatego Tru
aby odbudować I rozwinl\~ życie mim kraju. Setki milionów chłopów man spieszy rozpętać wojnę w Azji 
roapodarcze kraju. Skoncentrował bezrolnych t małort>lnych otrrzymają południowo - wschodniej, organizu
on w swym ręku kierownictwo fi. skonłlskowaną rlemię obszarniczą. je interwenc.ię w Korei i na Tajw~
nansów i całej ekonomiki. Oslągnię Obszarnicy - gł6wna ostoja !l"eakcji n ie, wszelkimi środkami stara się 
to r6wnowagę budżetową, powstrzy - zostaną w Cltinaeh zlikwidowani I nie dopuścić, aby nowe Chiny zaję
mano inflację i ustabilizowano ce- jako klasa. Układ sil polit ycznych ly pr awnie należne j m m iejsce w 
ny. Now'\ władza udziela ogromn~j rimient .!lę jeszcze bardiziej radykal Organizacji Narodów Zjednoczo
pomooy wielu milionom ludzi, kto· n ie na lkorzyść demokracji. Chiny nvch. Dlatego agentura amerykań
rzy ~ci~ieli na. skutek J)OWadzl I ·utworaą bazę dla uprrzemyslowienia ska rozwija ożywfoną drLiałaQność w 
podeJmuJe zakroJOne na Wielki\ ska k raju i utorują sobie drogę do dal- Chinach, organi~uje bandytów, d y
lę robot.! irygacy<jne. s~ego l!larszu na!Przód - ku ~ocja- wersantów, utrriymuje i !Zaopat ruje 

W Chmach rozpoc~yna sh: rewolu ltzmow1. R eforma ~olna Vf Chmach w broń szajkę ciang Kai-szeka. 
eja kulturalna na mespotykaną da· wywly.e na_ :"'briystk1e ikraJ~. Wscho- Al Chi L dowe wyraziły mocną. 
łąd skalę. Uciskany i 2ahukany w du me !m.DleJSZy ~ływ, mz klęska . e. ny u . 
ciągu stuleci lud po raz ,pierwszy wojenna 1rea'kC'ji lmomlintangow- t ~i~z!o~ą "fOlę o~r?ny swe1 wol
ma możność zdobycia umiejętnośei &kiej i utwoNenie Chińskiej Repu- rulSC11 mepodległośm. 1 gotowe il\ po 
czytania i pisania, uzyskuje dostęp b1ikl Ludow.ej. Narotly Wschodu, w łożyć !kres w-&elkiej lllW'llnturze ti.m
do wiedzy i kultury. Powstają nowe tej !l:ic:rzJbie rów.nie.i: wielki narród perlalimiu amerykańskiego. 

Naród chiński pneksztalea sw~ 
wielklt ojczymę w potężną twierdzę 
pokoju. Na:r6d chiński nie chce woj
ny, długo i wytrwale waJC2yl on o 
swą wolność. Aby swe wspaniałe 
ZWYcię.twt> utrwa.llć, aby 'A'ealho· 
wać wielkie przeobrarienla demo
kratyczne, 11aród chiński potrzebuje 
długotrwałego i ugruntowanego po· 
koju. Dlateco też wespół ze wsiysr
kimi post~owymi ttiłaml na świe
cie walczyć będJJie z zapałem o po· 
kój, przeciwko podżegaaom do no
wej wojny. 

( .. O trwały pokój, o de
mokrację ludową"). 

PLAN fi-LETNI 
• 

TO WIELKI BO,J POLITYCZNY 
6-letni Pian budowy podstaw so· 

cjalizmu, obok wielkiego entuzj1t2mu 
pracy, który wzbudził w ro.asach 
członkowskich Partii, w klasie robot 
nlczej i ludnośei pracującej p,ołski, 
wzbudził również wśród wielu na
stroje beztr()Ski i samoupnjenia. 

Porwani potęgą i monumentalno· 
ścią zadań, które stawia Plan 6·1et· 
ni, porwani rozmachem finansowym 
jego wkładów inwestycyjnych (6 bi· 
lionów zł„ czyli 6 tysięcy miliar
dów pl'zeznacza on na same inwe· 
stycje), oczllrowani wizją vięknej, 
socjalistycznej Warszawy, którą 
plan roztacza, wielu skłonnych jest 
często zapomnieć i nie myśleć o tym, 
ile to ciężkiej, codziennej pracy trze 
bt>. włożyć, ile trudności prze-zwycię 
żyć, ile walk ctoezyć, żeby plan ten 
wykonać. 

W ciągu sześciolecia trzeba będz.ie 
zwięksżyć wydajność pracy w budo;v 
nictwie o 85 proc., a w przemyśle 
o 65 pNc„ trzeba będzie obniżyć 
koszty włas-ne w budownictwie o 26 
proc., a w przemyśle o 17 proc., trze 
ba będzie z ogólnej sumy 6 tysię 
cy miliardów złotych, przeznaczo
nych na inwestycje, wygospodaro
wać połowę - 3 tysiące miliardów. 
To znaczy, trzeba będzie wydobyć 
je usprawnieniem pracy, zwiększoną 
wydajnością maszyn, zaoszczędzić je 
na surowcach, na paliwie, na sma· 
rach itd. 

Nie są. to łatwe ani bagatelne spra 
wy. Mamy wprawdzie potężnego SO· 

jusznika, Związek Radziecki, który 
nam udziela w~zechstronnej pomocy, 
mamy Wpi'awdzie szereg umów go· 
spodarczych z krajami· demo-
kracji ludowej, które ułatwią 
nam wykonanie naszych wielkich za. 
mierzeń. Tym niemniej jednak rea· 
lizacja tych zadań wymaga poważ
nego wys1łku i wysokiiej świadomo
ści klasy robotniczej i mas pracują
cych. 

Jaki stąd wniosek? Wniosek prze 
de wszystkim jest ten, że prawidło• 
wo podejść do Planu 6-letniego zna
czy widzieć w nim wielką politycz
ną bitwę klasową, jaką Partia nasza, 
rząd i masy pracujące prowadzą w 
walce o socjalizm, wiclzleć wielką bi• 
twę z rutyną, z biernośc'ią, z nie
chęcią do tego, co nowe, z oportu
nizmem, z biurokratyzmem, z dy
wer8ją wroga, z jego rozkładową 

propagandą, z jego agentami i szpie zem zwarty, socjalistycznt ób6z, 
gami, których usiłuje on nasłać do istniej' i działaj, wrogie, · imperłali 
naszych budt>wli i fabryk. ·1 kt6 h dk" t..1 

Tymczasem nie mało jest ludzi, a styczne SI Y, ryc ośro lem 1u~ 
wśl'ód nich aktywistów gog,podar· rowniczym jest imparialillłl\ arn61.'y· 
czych i partyjnych, dytekt<trów fa- kań.ski. O tym nitt wolno ni.Dl ani 
bryk, seh;:etarzy dzielnic, którzy za- przez chwllt zapomnie6. 
chwycająe się imponującymi lic!'-ba· 
mi Planu, nie pa.trżą nań, jako na 2 ...... Pol~ka ni~ stanom W"J'!!lJ'J, 
ciężki bój polityczny. Nastroje ta- wyłączonej ze strefy dtiała.-
kie znalazły swój wyraz w szeregu nia wroga klasowego. Było ht na.j
wystąpień towarzyszy na niedawno wy*szl} naiwnoscią politycznt 14 
.odbytej konferencji warszaw&kiej na dzić, że imperializm światowy póz'!Płe 
szef Partii. Są, to szkodliwe i niebez 
pieczne nastroje. Demobilizują one li nam ~okojnie budować Plan 8· 
bojowość działacza, usypiają. jego letni i nie będzie usiło~ał wtrcci~ 
czujno-ść polityczną. Zdeeydc>wana się do naszych &p1·aw weWilętrznych 
walka z tymi nastrojami jest je· przez dywersję, prowokaejt . i ISkO· 
dnyrn z ważnych polityc·znych warun 
ków zwycię&kdego wykonania Pla·nu. dnictwo. lmperlaliścl rozumiej4, :ie 

* * vtzntoćnieni& e~ł Sócja~mu w P<>l&ee, 
Skąd biorą. si~ ;n! nastroje uptJ· lub w innym kraJu je!t j&dnoczełnl.e 

jenia i beztl.'oski, owe - jak je O· • • i • ;_ 
heślił tow. Minc - nastroje nie· wzmocmemem & ł postępu ' POK<>ju 
dzielne przy omawianiu tak trudne w Anglii, we Wło~ich, Franejl i 
go zadania, jakim jest Plan 6·letni? Ameryce. A zejść ż areny historii 

Niewątpliwie, źe Plan nas~ jest im nie .myślą ci panowie i nie majt 2!&· 
ponujący i musi wywołać zachwyt w mitiru. Musz11 wito P1"Zeciwdzit.ł•ć i 
sercu każdego patrioty i przyjaciela 
Polski Ludowej, a tym bardziej vt tzkodzić rozwojo1'i nauej goę-Odtr 
sercu członka Partii. I wcale nie ki i paiistwa. 
idzie o to, aby zachwyt ten pomniej 3 - Imperialiści mon znaleźć 
szać lub tępić. Przeciwnie, należy go i maj, tojuszhików ~ nauym 
szerzyć w muach. . 

Ale Plan 6-lMni musi również _.. kraju dla prz~prowadzenia 1-wyeh 
obok zachwytu - wyostrzyć w każ nikezenlnych plan<rtv i za.miet-zet\, $ii 
dym z nas, a tym bardziej w człon.- nimi~ rozbitki klas ka.pitalbtycz· 
ku Partii, odpowiedzialność za wy·ko nych i obszarrtiezych, resttki wu61't· 
nanie planu. mu!li "'ywolać troskę i 
niepakój wewnętrzny "' pląn, . m·uB'i nowców i podziemia, bota<iz. 'triej-
w kaidyrn z nas wzmóc poczucie, że scy i epekula:ncri miej,tcy, reakeyjt!a 
trzeba wytężyć ealą energię, aby na część kleru, •ąt~oiy i aaen.cf' U· 

swoim własnym odcink\1 pracy przy słani do kraju; - ·· · 
czynić się do zmobilizowania iiwisdo 
mośm, sił i woli klasy robotniczej To jednak, ety i w ja.kim .topniu 
dla pok<mania przeszkód i wypełnie iinperialisliom ud-. ai• wykonać &1'0· 

nia wielkich zadań planu. je zamierzenia, to już uleży od nu 
Jeśli jednak u niektórych tilwar zy -od Partii, od klMy l'obotnic:t&j, od 

szy nastroje niedzielne biorą górę. i 
przesłaniaj~ owe p1'Z'29Z.kody, to dz.1~ mas pracujących. 
je się tak dlatego, że towal'zysze c1 świad()n\OŚĆ i czujn6'ć, bezpoire· 
i organizacje partyjne, skupiając dni zwiilZek z muami, znajotnołć te 
swą uwagę na zagadnieniach gospo renu i ludzi. kontrola wykonal\ia 
darczych, nie witlzą lub nie widzą. uchwał powziętych, nie tracenie e 
dostatecznie jasno roboty wroga, 
usiłującego zerwać nowe normy w oczu "'roga klas1>wero - ooo c.ieao 
budownictwie, obniżyć wydajność nam trzeba i et> jest k<>nieczn:rm wa 
pracy, ]Jodważyć socjalistyc,zną dy· runkiem dla pokrzyżowania wrogich 

1. · · W t Si b odry· sc~p mę pracy 1. • en poso zamieu,eń imperiAllstycznych. 
wa1ą te zagadn1en1a go!lpodareze od . 
walki klasowej i ogólnej sytuacji po I Stąd wyrasta decyduJąca rola Par 

ukoły, prowadzi się szeroko za.kro 
lenił pracę nad likwidacją analfabe 
tysmu, rozpoc~to walkę s ciemno
tą, za.bobonam1~ pnesąc'lami. Ogrom 
ną pomoc okazuje państwo mniej-

Odprawa sekretarzy Komitetów Powiatowych w Łodzi 
lityczne). I ti: leży główne źródło o· tii .w walce o Plan 6-letni. St,d wy 
wych szkodliwych nastr<>jów niedziel rasta zadanie posta.wióne p.rzez tow. 
nych i samoup~jenia, które tak ?.stro Minea delegatJOm konferencji Wal'· 
potępił tow. Mme na konferenc11 or . . • 
ganizacji stołecznej. 11zawsk1ej :upol1tyezn.i6 po11om pracy 

' u.ościom narodowym, wobec których 
prowadzi się politykę całkowitego 
równouprawnienia. Państwo przY 
stąpiło do organizacji ochrony zdro 
wta publicznego, powstaJI\ tysiące 
•zpiłali i przychodni, 1anatorłów i 
domów wypoczynkowych dla mas 
pracujących. WsZJstko to pobud1.a 
aktywność najszerszych mas robo
tniczych i chłopskich, które całkowi 
ełe i z entuzjazm.em popier&Jll 1w6j 
rząd Jttdow;v.. 

DOl'liOśłym 184rmiem Chińskiego 
Rządu Ludowego jest przepra 

•Mbenie reformJ' rolnej. Chiny są, 
jak wiadomo, krajem rolniczym o 
nadzwyczaj silnych przeżytkach feu 
dalizmu. Na ogólną liczbę 475 mille 
nów ludności kraju, 410 milionów 
przypada na ludność wiejską. Do 
niedawna obszarnicy i bogaci chło
Pt. stanowiący niespełna 10 procent 

W salii kon!ferencyjnej KW PZJPIR 
w Łodzi odby'ła się wojewód'1:ka od
prawa sekretarz.y 'Komitetów Powia 
towych. 

Referat, :poświęcony zagadnie-
niom or,ganiriacyjnym naszej Partii 
na terenie wojewódz:twa łódzkiego, 
wygłosiła it()w. Ta.ta11kówna - se
lkret&>rz KW. 

O rLagadnieniach :Planu 6-letniego 
orari o kampanii wyiborcl;ej d elega· 
rtów na KTa jowy Kongres Obrońców 
Pokoju mówił sek,retara· KW to.w. 
Kubicki. 

Zagadnienia iwiejskie, rz.wfasrzcrza 
na odcin ku budowy spółdzielń pro
dukcyjnych, referował itow. Glinnic
ki - kierownik 1Wyd!Ziału Rolne· 
go KW. 

Analizwjąo dorobek 
powiatowych w iwalce 
wę wsi, tow. Glinnicki 

orga11faacji 
o ipmebudo· 
wskazał je-

dnocrześnie na ~aQbSerwowane braki 
i błędy. 
Należą do nich m. dn .: 

1 niedocenianie rr>li i znaczenia 
oJ.'ga.nizacji podstawowych w 

budownictwie spółdzielczości pro
clukcyjne.i oraz niedo·cenianie roli 
kobiet i grup kandydackich; 

2 brak opieki agrotechnic'Znej i 
zootechnfoznej 2e strony Pań

stwowej Administracdi Rolnej oraz 
słabe stosunkowo :zaiin,teresowanie 
terenowych rad narodowych. 

3 niewyik~słilinie ikredY.tów in 
westycyjnycb na rozhudowi: i 

gospodareu umocniettie 8Półdzielń 
produkcyjnych. 

W dyskus ji, sekretarze Komite
tów Powiatowych naświetlali sy· 
tuację polityczną i gospodarczą w 
terenie. 

Tt>w. Olczak - sekretarrz KP z 
Kutna wskar.iał na koniecrzność 
uspraw.nienia planowania w poszcrz:e 
gólnych wydziałach powiatowych. 
Mówiąc 0 dails~ej rozbudowie spół· 
dzielcwści lptodukcyjnej, tow. Ol
czak domagał się pr~eszkolenia 
członków riarządów spółdzielń pro
dukcyjnych w kiertmku podniesie
nia ich kwalifikacji ~wodowych. 

Tow. Pomykała - sekret arz KP 
w Łęczycy podzielił się doświadcze· 
niami w p racy nad orga nizowaniem 
grup ka ndydackich. M. in. wskazał, 
że w gminach gdzie nie było odpo
wiedniej pracy !Partyjnej, wróg u si
łował rozbić spółd2ielnie od we
wnątm. 

Wiele cenn.ych dośwfo.dccień 
wniósł do narad(}' tow, Dry.zner -
sek,retarrz. KP w Łasku. Organiriacja 
partyjna w Łasku ma za sobą duży 
dorobek ·w walce o prrzeobracŻenie 
wsi. Uaktywnienie organizacji gro
m!Mluich, grup agitatorów, a zwła-

1 

szeoza kobiet, współpraca. z ZSL, sia 
la. l troskliwa opieka ekip łąezności 
oraz izolowanie kułaka od wpływu 
na mało i średnlnrolnyeh chłop6w, 

~o to.zwói bildownictwa 

spóld'Zielczości produkcyjnej w po
wiecie łaskim. 
Dyskusję podsumował tow. Sta

siak - I sekretarz KW ł'ZP:R w Ło 
dzi. 
-Omawiając dorobek i doświadc2e

nia organizacji powiatowych, tow. 
Stasiak podkreśllł konieozność dal
s.iej rozbudowy organizacji podsta
wowych, pray szerokim udziale ko· 
blet wiejskich. Mówiąc o rzadaniach, 
wynikający0h z uchwal V Plenum 
KC, stwierdrził, że wykonywać je 'oę 
da:iemy w walce z ~rastającym · O
porem wroga 'klasowego i dlatego 
nowe i trudne eadan ia wymagają 
przede ws.zystkim pogłębienia pracy 
polit ycznej w terenie. Z drugie j stro 
ny, ,praca nad populary1Zacją Planu 
6-letniego. winna m. in . polegać na 
uterenowieniu Planu. na szerokiej 
popularyzacji budownictwa wła
snego miasta, zakładu pracy, ~miny 
czy też gromady. 
Pracę tą należy łączyć ri codrzien

ną a.keją uśWiadamiającą nad umoc 
nieniem socjaJistycznej dyscyplłny 
pracy, rLwięks,zeniem wydajności pra 
cy. zmniejszeniem kosztów włas
nych itp. 

Wiele uwagi poświęcono na odpra 
wie zagadnieniu szkolenia party ine
go, k tóre po okresie :ferii będzie 
wzmożone na wszystkich odcinkach 
pracy partyjne j. 

* • * dzielnie i organizacji stołecznej, po-
Jak przedstawia się sytuacja W głębić polity~zne wychowanie mu. 

rzeczy~sto&ci? Przedstawia &ię ona I na tym polega sens hasła ie wal• 
następuJąco: k Pl 6 1 ~ · · j .-..: n.r bo-

1 - poza Związkiem Radzięe· ·a o .an - ei;ni est 'tueuulll 
kim, poza Polsk4 i krajami de jem pohtyeznym. 

mokracji ludowej, atanowill(!ymi ra· Jerzy Nawtot 

List patriarchów kościoła rosyjskiego, gruzińskiego i ormiańskiego 

wzywa chrześcijan do walki o pokój . 
MOSKWA (PAP). - W sfolicy I usiłują jednakże przeciwdziała~ l'JG· 

Gruzińskiej SRR - Tbilisi odbyła kojowi wszelkimi spose>bami, grohe 
się narada, poświęcona sprawie po· supe'rpotęinymi siłami zni!zczeni'1, 
koju, w której wzięli udział: patriar zagłady i śmierci. Dlatego też uwa· 
cf. r\ moskiewski i wszechrosyjski ~ żaliśmy za koniecżne zw1·óeić ait z 
Aleksiej, patriarcha wszechgruziński wezwaniem pO'kojowym do całego 
Kallistrat oraz l>atria,rcha ormiańsld. śv„;ata chrześcijań&kiego, który nie 
- Georg VI. W zakończeniu obrad może i nie po'IVinien stać się opar
uch walono tekst listu głowy kościoła ciem dla szaleńczej polityki zagła
rosyj-skiego, gruzinskiego i ormiań· dy. Wzywamy wszystkkh wyznaw· 
sk!ego do chrześcijan na całym świe có'v religil chrzeęciJańskiej, ażeby 
cie, któr y głosi m. in.: zjedn-0czyli swe siły dla w!lpólnej 

Rosyjski kościół prawosławny ·przy wa.łki przeciwko gr~źbie kataklizmu 
łączył swój głos do gł<>Su obro~ców 5~1at;ow,ego. Walez~c ~r1,etiwk<? woj 
pokoju, podobnie jak uczyn1ł to ko- nie - Jfft obow1ązk1em kazde10 
ściół gruziński oraz inne kościoły thrześcijanina, a.lbowłem chrlllełolJań 
prawosławne. Z ruchem abrony po• stwo jest religią życia i zbawienia, 
~~i~ soli~a;yz~je sie również ko- a nie religill śmierci. 
se1oł ormianski. Ob · 1 • h ~ i · ń '-- · t 

Wrogowie pokoju _ głosi lis.t _ 0WJ.ąz1nem e rze„c Ja s~wa Je!o 
skuteczne poparcie ezlaehetnych dł-

Dotkliwe porażki wojsk francuskich 
cyzji bojowników t> pokój, o zakaz 
broni atomowej i o uznanie za f)rze 
atępcę wojennego tego rzłdu, który 
pierwSży zastosuje broń a~o-wą. 

Mamy nadzieJt, że świat elltt.eścl· w Vietnamie 
PEKIN · (PAP). - Jak donosi I :W Indochihach środkowych w O· jański nie pocbiela polityki Wt.tyka 

Vietnamska Agencja Informacyjna, kręgu Li·Koa w prowincji Kuang- nu, który "ałkowici• popiera podż~
armia ludowa Vietnańm rozbiła przy Bin oddziały armii ludowej zaatako- g&czy do nowej wojny. Niechaj wiei 
poparciu oddziałów partyzanckich wały i r~zbiły kolumn~ wojsk fran· ka idea powszechnego pokojtt za. 
pułk francuskiego korpus.u ekspedy- cuskich. Oko-Io 200 żołnierzy francu· triumfuje, a my wszyscy,_ zwole1tni· 
cyjnego w prowincji Bak-Nin 'W pół- skiego korpusu ekspetłycyjnegt> pole- cy Chrystusa nie tylko Słowein wzy 
nocnych Indochinach. Wojska ~iet· gło, a ponad SO dostało lit do nie- wajmy do pokoju, l~ pok6J ten bu 
aamlkie wzieły maacznt zdobycz. woli. · ł dujmJ' czynem. 
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Organl2ae/a party/na przy ZPW Im. „Wiosny Ludów" 

MOBILIZUJE KJlDRY 
Co nam daje· 

I ' ' 

Plan 6-letni? 
do -walki o wykonanie Planu 

Plan I „ letni 1tawia przecl J6d&• 
kim przemysłem włókie.-niczrm Po· 
ważne u.dania produkcyjne. Reali• 
zacja tych_ sad.I.ft WYlttq&ć będzie a 
mlejętności przewidyw.-nia 1 usuwa 
nia. na ezu wszelldch trudności t 
niedocią.gnięć, mogących zakłód6 

normalny iok praey. W ten sposób 
zapewnimy aobie pełne i terminowe 
osiągnięcie zamierzonych celów. 

JHHnoey których będziemy mogli wy 

konać samierzenia Pia.nu 6 - letnie 
fO, Twierdzenie to przewijało się 

niemal we wszystkich wypowie
dziach uczestników zebrania. Bo 1eż 
na polu rozstawienia kadr można 

jeszcze wiele zdziałać. Poprzez pe
wne usprawnienia techniczne i orra 
nlzaoyjne da się pokaźną ilość ludzi 
zwolnić z prac pomocniczych i po 
odpowiednim przeszkoleniu sk:iero 
wać do produkcji. Dalsza komasacja 
l'Om'Bucenych w terenie oddziałów i 
meeha.nizacja transportu wewnę

tn:nero pozwoli na uzyskanie dodat 
kowych rezerw ludzkich. Obfitym 
źródłem tych rezerw będzie niewąt 
pliwie także ruch. wielowarsztat~
wy, lJCMł warunkiem, że otoczy się ro 
należytą opieką ~e strony majstrów 
i penonelu technicmego. 

no towarzyszyć naszym majstrom 
~chnikom w ich pracy nad podnie• 
sieniem wydajnośd w tkalni oraz 
jakości produkowahych tkanin. 

6-łetniego Kolei elektryczna 
~flć~c~o~~:żr:cii~~~~ką 1 

zape- zbliży Łódź do stolicy 
Odpowiedzialną pracą dla aktywu 

partyjnego będzie ~i~kszenie u§wła 
'domienia łdeolorfcmego zalorf. 
Suzesólnie zaś należy pouczać ro
botników o maczeniu i zadaniach 
Planu 6 - letniego. Trzeba. każdemu 
z osobna przemówić do świadomoś
ci, że od wykonania tero planu ua 
leżnłona jest poprawa naszego bJtu, 
nie tylko w latach najbliższych, ale 
i na całą przyszłość. Klucwwym zagadnieniem włókien 

nictwa 1ółbkiego na najbliższe lala 
jest sprawa kadr. 

Liczymy na własne siły 
Zagadnienie kadr szeroko było o· 

m<i.wiane na ostatnim zebraniu or
ganizacji partyjnej przy ZPW tm. 
Wiosny Ludów w ł.od7'i. Zakłady te 
w ramach Planu 6 - letniego mają 
zakreślony wzrost produkcji w sto 
aunku . do 1949 r. o około 50 proc., 
pedezas gdy przypływ sił roboczych 
w omawianym okresie według pri• 
widywań nie przekroczy prawdopo 
dobnie 10 proc. Powstaje pytanie, 
w jaki sposób przy nieznacznie 
zwiększonej załodze wykonać o oo· 
łowę większe zadanie. 

Remont i konserwacja 
maszyn 

Szkolenie fachowe 
i ideologiczne kadr 

Umiejętności zawodowe robotnika 
i jero wartość moralna etanowi1t o 
rezultacie włożonej przez niego pra 
cy. Dwie grupy robotników o zró
żnicowanym poziomie wykształce- V Plenum KC PZPR -
nia fachowego i uświadomienia poll drogowskazem 
tycznego, 1;1racujące w jednakowycn Jeśli kierownictwo ł organizacje 
warunkach, będą osiągały odmienne zakładowe potrafi' na swym terenie 
wyniki. Jest to zagadnienie poważ- wyzyskać praktycznie wszelkie moi; 
ne, które odbija się bardzo ujemnie Uwości, wynikające z omawianych 
na rezultatach pracy. z tych też tu zagadnień, jeśli ulepsza, park ma 

szynowy i uspra.wnją orpnh:acjt 
względów organizacja partyjna po- i>rodukcji, a przy tym podnios~ od 
święciła mu szczególną uwagę. powlednio poziom fachowy i Ideolo 

Trzeba stwierdzić, że tzkolenie za gicz.ny kadr, znaczna, część trudnoś 
wodowe nie jest jeszcze w ZPW ci, 7:Wiązanych z realizacja, Planu 

będą miały Już poz.a. sobą. W tej orl 
im. „Wiosny Ludów" postawione na powiedzialne,j pracy niezawodnym 
właściwym poziomie. Ciągle jeszcze drogowskazem beda, dla nas wskaza 
znaczna część robotników (20 pro- nia. V Plenum KC nasuj Par-tii, ja!! 
cent załogi) nie wykonuje swyr.h no i pewnie wytyczające drogę, po 
baz akordowych, właśnie ze wzglę której winni pójść robotnicy i perso 
du na brak dostatecznych \viado- nel lderowniczy nldadów, celem 
mości w zakresie wykonywanego za zwycięskiego i przedterminowego 
wodu .. Ludzi tych, nie nadąża~ących I wykonania Planu 6-letnlero. 
za o!tol~ym ~zroste~ wyda~nośc!, Wacław Pa.wkk 
nalezy Jak na3rychle3 doszkolić, o- , , 

„Przeu;óz toworów na kolejach norm11lnotorowych wzrośrtie w roku 1955 
o 74 proc w stosunku do r. 1949. W przeliczeniu na głowę ludności, przewi,e 
•ione zostanie na kolejach normalnotorowych lf:,5 ton toWCJrów, wobec 2,17 ton 
w 1938 r. Zwii:ks:enie u·ięc przewozu towarów 11a kolei jest w stosu11hu clo, 
r. 1938 niemal czterokrotnf· 

Przewozy osób na kolejach normalnotorowych wzrosną o 90,5 proc. Dla 
sapew11i1mia zwiększonych przewozów towarowych i osobowych, transport ko 
lijowy :;o,lt<mie usprawniony przez przebudin~ę u:ęzlów, wzmożenie przelot 
riości na gl6w11ych magistmlach oraz budowę ńowych linii. Zostaną wybudowa 
ne nowe linie o łącznej długości 704 km. ZOSTANIE ZEI,EKTRYFIKOWANY 
RUCH OSOBOWY W OBRĘBCE WĘZŁA WARSZAWSKIEGO, GDAŃSKO
GDYŃSKIEGO ORAZ CZlj:śCIOWO KATOWICKIEGO. ZOSTANIE ZELEK 
1'Rl' f'IKOW ANYCH 541 KM. LlNll KOLEJOWYCH". 

(Z referatu tow. Hilarego Minca na V Plenum KC PZPR). 

* ... * 
Doniosłą inwestycją Planu Sześcioletniego w dziedzinie komu 

nikacji kolejowej będzie zelektryfikowanie linii kolejowej, łączącej 
ł.ODZ Z WARSZAWĄ. Będzie to nadzwyczaj cenna i pożyteczna in 
westycjll dla Łodzi, usprawni bowiem bardzo poważnie komunika 
ej~ między naszym miastem .i Warszawą. Pośpieszne pociągi na tra 
sic Łódź - Warszawa będą JEZDZIC SZYBCIEJ, ANIZELI PRZED 
WOJENNA „LUX-TORPEDA". Przejazd z Łodzi do Warszawy 
będzie trwał tylko około godziny, a więc tyle, ile potrzeba dziś • 
na podróż z niektórych przedmieść Łodzi do śródmieścia. Dzięki te 
mu zwiększy się także częstotliwość kursów na trasie Łódź-War 
szawa. Również normalne pociągi osobowe poruszane będą elektry 
cznością. 

Zelektryfikowane pociągi będą poruszały się bez potu.eby za/ 
opatrywania parowO'Zów w węgiel, cenny dla innych dziedzin na 
szego życia surowiec. i w wodę, co jeszcze bardziej przyczyni się 
do usprawnienia komunikacji kolejowej. 

- Liczymy na własne siły - o
rzekli zgodnie robotnicy i technicy 
układów im. „\Viosny Luct6w". 

Zanim jednak dali tę odpowiedź, 

przemyśleli głęboko, czy wiara we 
własne siły ma zapewnione oparcie 
o możliwości techniczno - produk
cyjne zakładów. 

Czynnikiem, decydującym w rea
lizacji Planu 8 - letniego, jest pełne 
w C!taSie i całkowi.te użytkowaniE: 

pracy ludzkiej. Aby to osiągnąć, na 
lety robotnikowi stworzyć takie wa 
runkl pracy, w których może i po
winien uzyskać jak najlepsze wynikł 
produkcyjne. 

Z tych r względów musimy doko
nać przełomu w dziedzinie remontów 
i konserwacji maszyn. 

Poza uzupełnieniem technicii
nym parku maszynowego trze· 
ba pomyśleć o normalizacji proce
stiw technologicznych i specjalizacji 
układ~w w określonym kierunku. 
Właściwy a.sortyment na właściwym 
krośnie - oto zawołanie, które win 

Wzmóc czujność nad produkcją! 
Należy w pełni 

wykorzystać kadry 
Pełne i właściwe wykorzystanie 

kadr - oto jeden 'Z czynników, pnJ 

Niedociągnięcia przędzalni ZPB im. Rewolucii 1905 roku 
n1uszą zostać_ najrqchlej usunię~e 

Na froncie współzawodnictwo pracy 

Przędzaln ia !ZPB j m, Rewolucji 
HlO!i roku w pierwszym półroczu 
nie wykonała planu. Wprawdzie od
dział I wypełnił w rtym czasie plan 
w 100 proc., ale oddiział II tylko w 
85 proc„ i to eaważyło na całości. 
Kierownictwo tłumaClly ten niepo
myślny objaw tym, że Cm>B ,,zawa

Przodownik pracy Zdzisław Loba 

I. Kolega Loba jest młodym, za- lił ich sducznym włóknem", co .z:mu 
siło do przerabiania maszyn na wy

ledwie 21-Jetnim przodownikiem soki wyciąg i poderwało plan. Jest 
pracy :& ŁZPO. W rozmowie z w tym twierd'leniu część 11rawdy. 
nami oświadcza, :ie zostać przo- Ale istnieją również i inne istotniej 
downikiem pracy nie jest bynaJ- sze ;przyczyny, które wpłynęły w 

znacznym stopniu na niedomagania 
mniej łatwo. Trzeba wysunąć się produkcji. Na przykład, w p;erw· 
przed innymi kolegami, trzeba pra szym kwartale, kiedy nie nadsyłano 
oować więcej i lepiej. jeszCl!:e sztucznego włókna, plan w 

oddziale drugim wykonany !':Ostał 
tylko w 91 proc. Winę CUI to w nie
małym s topniu ponoszą: kierownik 
,przędzalni, organieacja podstawo
wa, rada czakładowa i dyrekcja. Dy
rekcja .zbyt długo wyczekiwała i 
patrzyła przez palce na błędy, sta
nowiące skutek zbyt słabego zai n
teresowania się produkcją b. kie· 
rownictwa. Kierownik obojętnie od
nosił się do wielu żywotnych spraw 
i wydawał rzarządrenia zza biurka. 

- Z początku również nie wy
konywałem tak wysokiej normy 
zwierza się kol. Loba - począt

kowo kroiłem soo; potem 600, a 
obecnie kroję '700 kompletów dzien 
nie. Do 1wej pracy podchodzę z 
wiarą w swe siły; co sobie posta. 
nowi~, staram się to wykonać, 

Kol. Loba WYkonuje, jako kroj-

czy, 180 procent normy, toteż or-] N. dd · l d · d I · . . . . . a o ,zia e rug1m z ar,za y 1;ię 

gamzacia ZMP 1łuszme iest z nic· „kwiatki" tego rodr.i:aju: oto np-. 
go dumna. rz; braku niedop!"2:ędu postanowiono, 

' w celu przygotowania r.i:apasu, uru-

, Ślodent naszvch 1'orespondenc1! 

Twórcza rola korespondenta fabrycznego 
W odp(nvied/i na korespondencję zmianie zarząd spółdzielni mleczar· nam w znacznym stopniu przyśpie

tow. Burczyńskiego z ZPP im. L., skiej w Głuchowie, przez wprowadze szyć tok dowozu przędzy do ukła
Szenwalda pt. „Czas wyciągnąć wnio nie do niego chłopów mało i średnio dania". 
ski z V Plenum", CZPDz przysłał rolnych.'' * ~ * 
nam następu.jące wyjaśnienie.: * * * Tow. Lipińska 5 lipca br. pisała 

••• W sprawie magaz!nowama _wyro Jako odpowiedź na korespondencję również w korespondencji pt. „Nie 
b~w gotowy.eh, ulega1ących zmszcze tow. Lipińskiej pt. „Nieład w maga należycie wykorzystany surowiec" o 
ntu w ZPP im. L. Szenwalda, CZPDz zynach ZPB im. J. Marchlew~kiego", marnotrawstwie wątku. W wyjaśnie 
11t_wierdza. że a~cja ~pły~a~a bra p1•zysłano nam nastę~ujące wyja- niu dyrekcji czytamy: „Opisany w 
kow w przemysle dz1ew1arskim p.ro śnienie: „Z dostarczeniem przędzy korespondencji fakt, nast11pił na 11ku 
wadzona jest od 19'7 r. Jednakże tru dla układaczek mieliśmy pewne tru tek zepsucia się rnr wodociąg.o
dności uzyskania odbiorców na ar· dności na skutek braku maszyn do wych. W wyniku pękni~ia jednej z 
tykuły pońc211>sznicze uniemożliwiiały wożenia kłębków. Ostatnio zastoso- rur, w magazyn,ie została. zalana 
całkowite ich rozprowadzenie. Obec 1\'aliśmy akord na tym odcinku, co skrzynia z wątkiem, inne zaś i dai
nie - po otrzymaniu decyzji Mini- dało nam już widoczną poprawę. W szej produkcji pozostawiono tyrncza 
1>terstwa Przemysłu Lekkiego w tej najbliższym czasie w celu dalszego sowo na salach. Rura została już na 
11praW'ie - braki te rychło zostani uspra.wniema pl'OCesu produkcyjnego prawiona, natomiast zbrukaną przę 
upłyllJlione''• układanie osnowy zostanie przenie- dzę przekazano do wyrobu sznur• 

* • * sione do innego lokalu. Pozwoli to I ków." 

chomić oddział przygotowawczy na 
jedną noc. Wszystkie wrzecioniark:i 
stawily się do pracy, ale nikt 11. maj 
strów, spośród kierownictwa ani dy 
rekcji nie pomyślal o tym, że po
trzebny będ.zie również majster oraz 
smarowac'l. Ocr.i:ywiście, ani jeden, 
ani drugi nie zjawili się. I co się 
stało? Robotnice ;praystąpiły do pra
cy, leC'Z nie oliwione i nie przygoto· 
wane maszyny 1Zaczęły kolejno sta
wać. O drugiej w nocy było unieru
chomionych kilka maszyn i kobiety 
musiały bezczynnie siedzieć do ra
na. 

Te wseystkie niedociągni~ia wy
twomyly bardzo trudną sytuację. 
Traeba będciie wielu wysiłków ze 
strony nowego kierownictwa, wy
datnej pomocy organizacji partyj
nej, rady zakładowej i dyrekcji, 
wzmożonej pracy całej ,załogi, aby 
podźwignąć oddział drugi i posta
wić go w jednym rzędzie rz; oddzia
łem pierwszym. A niedomagań nie 
brak. 

Oto, co mówią o nich przedsta
wiciele ułogi. 

Smarowacz: 
- Chodząc po saH często widfLę 

- oświadcza smarowacz, tow. Kło-
czyński - że prządki nie czyszczą 
maszyn szczotkami, tylko jakąś tek
turką lub deseczką otrzepują z nich 
kurz. To jest niedopuszczalne, gdyż 
kurz prri:yczepia się do nitek, które 
w jednym miejscu atają się cieńsze, 
w drugim grubs!Ze, pm:ez co nastę
pują zrywy i powstaje zła jakość, 

Prządki: 
- A crzym mam c.zyścić maszynę? 

Takim „ogryzkiem"? - odpowiada 
prządka, tow. Klimecka, poka~ując 
niesłychanie zdartą szcnotkę. - Do
pominałam się już z drziesięć razy 
o nową, lecz rzaws:ze be2: skutku. 

Okazuje się, że nie tylko pr.:ządki 
nie mają sz~otek. Nie posiadają ich 
także obciągaczki i dlatego w gan
kach jest brudno. 

Kiedy przechodzi się międciy ma· 
S'lynami obrączkowymi, widać po
ważną niestety ilość nieczynnych 
wrzecion. Np. wmecioniarki, Maria 
Rosa i Karlimiera Wawrzyniak, na 
72 wrzeciona miały 10 wrzecion nie
czynnych. 

W wyjaśnieniu przez ŁZ Cewek 
Przędzalniczych zarzutów, podniesie 
nych w korespondencji tow. Dobra· 
czyńskiego pt. „Goniec załatwia spra 
wy prywatne", czytamy: „Pracowni 
cy zostali pouczeni o właściwym wy 
kmzystywaniu pracy gońców. Wy
padki wykonywania przez gońców 
zleceń prywatnych w przyszłości już 
aio nie powtórzą". 

* • * 
Z właściwym ustosunkowaniem 

Powstają nowe kadry fachowców 
l'lpotkała się również kores-pondencja 
tow. Lewandowskiego z Głuchowa pt. 
,,Obrazek z wallci klasowej na w!M." 
Centrala Spółdzielni Mleczarsko-Jaj 
czar&kiej wyjaśnia w tej 9l)rawie: 
,.Korespondencja tow. Lewandowsikie 
go zawiera słusznlł krytykę niezdro 
wych atosunków politycmo-społeez· 
nych na terenie gminy Głuchów, mię 
dzy innymi także w spółdzielni mle 
czar&kiej. Na konferencji, odbytej w 
dniu ·2 sierpnia br. w Skierniewicach 
z udziałem sekretarza KP PZPR. 
oraz kier. oddziału CSMJ ustalono, 
te '.fr. najbliższym. czasie ulegnie 

4 lipca br. odbyła się pierwsza 
tego rodzaju w dziejach MZK uro
czystość zakończenia kursu kre
śleń technicznych dla pracowni
ków warsztatowych. 

Kur1 ten trwał dwa miesiące i 
~ądżony riostał r.: inicjatywy 
Klubu Techniki i Racjonalizacji. 
Kierownikiem kursu był inżynier 
Józef Sowicki, wykładowcą zaś 
Ludwik Hi!ler, obaj pracownicy 
naszych zakładów. 
Burzą oklasków przyjęto prze

mówienie wicedyrektora technicz
nego ob! Obraniaka, którY, dzitt-

kował słuchaczom za ich trud l 
postępy w nauce, za ich pilność i 
100-procentową obecność na wy
kładach. Na zakończenie wezwał 
do czynnego uczestnictwa w życiu 
Klubu oraz zawiadomił słuchat:zy, 
że obecnie przy klubie iostała 
uruchomiona stała poradnia dla 
racjonalizatorów. W poradni ~i 
będą pełnić stale dyżuty inżynie
rowie, majstrowie oraz wybitni 
racjonalizatorzy. 

Po rozdaniu przez ob. Sowiń· 
1kiego świadectw l list6w po
chwalnych najbudziej W:Yróhia'" 

jącym się absolwentom, głos za
brał prymus kursu, przodownik 
nauki, ślusarz precyzyjny ob. St. 
Gornik. Podziękował on w imie
niu absolwentów organizatorom 
kur1u. 

Ob. Górnik podkreślił, że Polska 
Ludowa troszczy się o podniesie· 
nie wiadomości fachowych praco• 
wników, natomiast w Polsce sana
cyjnej nikt nawet nie śmiał myśleć 
o doszkalaniu się. 

TadeulZ NledziAłkowsld, 

k•--4••---

Pmądka, tow. Dwojacka, na 480 
miała 120 wrzecion nieczynnych. 
Pomagaczka Kucharska, która rza
stępowała prządkę na 327, nieczyn
nych miała 102. Starsze przą<lk'i rów 
nież mają unieruchomione wra:ecio· 
na, choć nie w tak dużym stopniig 
jak prządki młods'le. Postoje nie
czynnych wrrzecion wynikają 'le sła
bego zainteresowania zarówno ze 
strony samych prrządek, jak również 
obciągaczy .ii majst rów. Bywa tak, 
że zerwany pasek wrzecionowy zo
staje 'Zeszyty dopiero po upływle kil 
ku godzin. 

J nstruktorka: 
Insfruktorkę, tow. Galewicz, zasta 

jemy przy kontrolowaniu przędzy. 
Z rozmowy z nią wynika, że doszka 
ianie prządek prowadzone było tył 
ko dorywczo. A takich prządek, któ 
re nie wykonują swych baz, jest 
wiele i należało by przydzielić im 
stałą instruktorkę. Tow. Galewicz 
stwierdza. że niektóre młode prząd
ki niechętnie zastosowują się do 
wskazówek instruktorki. 

Majstrowie: 
Na naradach technicznych mó 

wi się o wielu rzeczach- stwierdza 
majster ob. Jaśkiewicz - .a o szczot 
kach wspomina się już od maja. I 
nie tylko szczotek wciąż brakuje, ale 
nie mamy również panewek do 
wrzecion i innych niezbędnych częś 
ci. 

Majster ob. Osiński zwraca nato 
miast uwagę na brak trybików i 
skrzelek na wrzecionnicach. 

Brygadziści: 

ni Il'ch. - Moim zdaniem, wiele H
Jeży od czystości maszyn, a tymcza 
sem na 10 maszyn w mojej grupi~. 
3 spośród nich już od pół roku nie 
były gruntownie czyszczone. 

Inny brygadzista, tow. Bakalarz, 
twierdzi, że majstr owie nie mają· oo 
trzebnych narzędzi i nie zabiegają o 
nie, dlatego też nie zawsze mogą wy 
konać robotę, jak należy. 

Już wielki czas zmienić 
ten stan rzeczy 

Z tego wszystkiego wynika, że •· 
dministracja, organizacja. partyjna t 
rada. zakładowa zaniedbały swe obo 
wiązki na oddziale drugim. 

Organizacja partvjna. powinna by 
la dopilno,wać wykonania uchwał, 
kontr<1lować dyrekcję w sprawie wy 
konywania planów. Rada zakłaclowa 
nie zajęła się należycie szkoleniem 
młodycn prządek, nie dba o czysto~ć 
parku maszynowego. Nie mało winy 
ponosi również dyrekcja techniczna, 
która nie wykazała dostatecznej 
troski o uruchomienie wszystkich 
nieczynnych wrzecion. To zaniedby
wanie spraw produkcji udzieliło ~ię 
również majstrom nie przejmują
cym się zupełnie postojami wrze
cion. Prządki także nie troszczyły 
się, aby wszystkie wrzeciona były 
czynne, gdyż to nie wpływa bezpo• 
średnio na. wysokość ich zarobków. 
Brygadziści patrzą spokojnie, jak ca 
le gromady obciągaczek wyctekuj~ 
na obciąganie, zamiast w przerwach 
- pomagać -prządkom. 

Organizacja partyjna. i rada zakla 
dowa. wraz z nowym kierownic;. 
twem powinny przeanalizować kry• 
tycznie swoją dotychczasową pracę 
w myśl wskazań V Plenum. Nie wol 
no do tego dopuścić, aby Pła.n nadal 

- Prządki skarżą się, że nić się nie był wykonywany, jalt to miało, 
rwie i robota nie idzie, jak należy I niestety„ miejsce w pienvszym półro 
- powiada brygadzista, tow. Anto czu. M. S. 

, Sukcesy pokojowej pracy ZSRR 
·.:.~m,·.·r~·~ ':~·~;-~~~-·~„.;~ -·~--~~··-~~ 

~· :~:-

Wyniki wykonania piana fOIPO darczero ZSRR na D kwa.rial 1950 
r. - wielkim IUkceeem pokojowe~ pracy. 

Na zdjęciu: w:yikrea wzrostu pro dukc.lt surówki w n kwartale 1950 r~ 
w poriwna.nlu z oclPowiednlmi okre •&mi lał paprzednicb (W. procui· 
taeb). llB 

' 



Tadek powrócił z kolonii. Opalo
ny, wesoły, pełen energii, której na
brał wśród pomorskich pól i lasów, 
przyjechał do Łodzi z mocńym po
stanowieniem, że miesiac rozłaki z 
rodzinnym miastem so~icie ;obie 
:wynagrodzi. Już następnego dni" po 
powrocie z Nowogardu wstąpił do 
jednego z kolegów. 

- Czesiek! wyruszamy na ulicę 
Piotrkowską obejrzeć wystawy 3k.le 
pów, miesiąc ich przecież nie ~idzia 
łem. 

Cześkowi dwa razy nie trzeba by 
ło powtarzać. I już za chwilę podą
żali ulicą Daszynskiego do Piotrkov.• 
skiej. 

- Popatrz, co się na naszej Piotr 
kowskiej dzieje! Jakieś maszyny 
ustawili, pe~nie nową nawierzch
nię będą kłaść ,- krzyknął Czesiek 
na rogu, aż ludzie zaczęli się ogla
dać na chłopców. 

• Tadek spojrzał uważniej i pocląg 
nął za sobą Cześka, który ze zdzi
wienia szeroko otworzył usta. • 

.. 

N3 łódzkiej W·ystawie 
kowskiej - komenderował Adek 
- to będziecie się na.wz:ijem S?.CZ}' 

pać i sprawdzać, czy aby nie cbra 
piecie głęboko, takie tam ujrzycie 
cµda na jawie! Jak. będziP. wyglądała 
Łód7. i inne miasta Polski w Pla. 

chwila przysraiąc i pełnym podzi
wu wzrokiem oglądali rozstawione 
w dwóch rzędach barwne, bardzo 
cieka:y.re tablice, ilustrujące osią9nię 
cia riaszego przemysłu w ciągu 5 lat 
od odzyskania wolności. Zdumiewa 
li się, oglądając wymowne linie wy 
kresów stałego olbrzymiego przyro 
stu szkół, liczby uczniów, rozszerza 
jącej się opieki społecznej, coraz 
liczniejszych zespołów świetlico
wych. Obejrzeli wszystko dokładnie 
długo podziwiając imponującą, 
symboliczną statuę, przedstawiają 
cą robotnicE;> z wrze<!ionem i robot 
nika z młotem w ręku. 

- W nasz1>j Łodzi dziwy się dzie nie6-letnim. ZobaczyoiewS:panfałe 
ją - woh1 z zachwytem Tadek. - projekty budynków, plany przebudo 
Gdy wyjeżdżałem przed miesiącP.tn, wy całych dzielnic miejskich, wzory 
to tylko drzewa ~ię tutaj zieleniły, nowych osiedli, które nasze ludowe 

państwo wznosi dla robotników i 
a teriix. wprost poznać nie można, chłopów. 

~ż chwilami myślę, że to sen. Tadek, Czesiek i Adek długo jesz 
- Nie sen, hrac:ie, nie sen, naj- cze ogląd;1Ji wspaniałe makiety. By 

prawdziwsza rzeczywistość! - huk li olsnieni i wzruszeni rozległymi 
nął do obu przyjaciół znajomy głos. planami. Ale jednocześnie każdy z 

To Adele długonogi spotkał się : nich w duchu postanowił sobie, że 
kolegami szkolnymi na wystawie i ~e zmru:n11je a.ni. godzin~ nauki, aby 

. . . . 3ak naJszybcleJ stanąc w szere· 
odpow1edz1ał z m1e1sca na zasłysza- gach budowniczych tych wielkich 
ne słowa Tadka. i wspaniałych obivktów, jakie poka I 
- Teraz chodźcie ze mną do Piotr zała im Wystawa Gospodarcza. 

Dzieci piszą do Promvka 
- Masz twoją maszynę! - za

smiał się Tadek i puknął palcem w Zast~p 1 z I Ogniwa kolonij- miejsce w prowadzonym współ
drewniany LWielki młot, sięgający do nego w Mrzeżynie przysłał zawodnictwie" „. :Qrużyna nasza 
pierwszego piętra. - To są pomy- nam miły list, w którym pisze: prowadzi pracę kulturalno
słowe dekoracje, widzisz, cały rząd „Okolica, w której mamy naszą oświatową "'I pobliskich wsiach. 
kh ciągnie się wzdłuż Piotrkow- kolonię, jest prześliczna. Oct Urządzamy dla miejscowej lud
skiej. morza oddziela nas tylko nie ności ogniska . .Test nam tu "do-

I 
du, któ1~ skląda się z trzech I 
dań: zupy. drugiego dania i r 
kompotit [nh buclymn. Po obie-I 
cfai~ ob1rn!:>,z.kowa cisza, następ
nie mamy gry 1 zabaw~ aż do 
ponwieczorku. Po posinm czas 
n::i, zJ1,jęcia świetlicowe i przygo
towania do ogniska. Na kolaeję 
otr.zymujP-my zupę, chleb sma-
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Nie pozwolimy, a:by ros. 
pęta.no nową w~Jn.ę, kt6 
ra odebrał1!-by spokój I 
bezpieczeństwo . dzle· 
oiom. Złamiemy podł• 
rękę, która wycląga się 
po krade miłu.iące wol· 
ność i pokój, chwyta Ilię 
naijpOOłe<jseych środków, 
zrzuca bomby na szko
ły, w których uczą Ilię 

dzieci. 

Chłopcy_...poszli kawałek ulicą i wielki las sosnowy. Często za- brze, przyjemnie i wesoło. Wol
łym razem obu ich ogarnęło praw- chwycamy się zachodem słońca. ny czas spęuzamv na. wyciecz
dziwe zdumienie. Przed nimi wyso- a kąpiele w morzn są tak wspa- karh. zab~waeh : ~porci~". 
kie, niby trzy wieże, wznosiły się niale. że z trudem się je przery- Zastęp II di·11żu11y I Ogniwa 
ogromne młoty, które wydawały się wa. Nasz zastęp nosi nazwę lco1.rn1i.iileg-> 'I' N•edc1,{i 101e opiim
podtrzymywać wielkie rusztowanie „Bojo~niczek o Pokój", śpimy je nam swe dzienne zajęcia na 
z widniejącym u szczytu wielkim w namiocie, na którym widnie- kolonii: 

row!1ny i kawę. Przed spoćzyn
kiem myde i Pl'7,ygotowanie do 
snu. Tak kończy się nasz dzień 
kolonijny''. Ręce p~ecz od KOrei! 

srebrnym napisem. je 'vyrysowany gołąb pokoju. ,,Pobudkę in~rry o godz. 6.30, 
Dlaczego chłopcó>W tak zaskoczy Codziennie chodzimy na wy- po czym idziemy do mycia. Na-

ły te wspaniałe dekoracje? Po pro- brzeże, gdzie na wydmach sadzi I st~nie jest gimnastyka, po któ 
stu nie wiedzieli, że w Łodzi -Otwo- my trzcinę i trawę. Praca ta reJ stajemy do apelu poranne
:rzona została Wystawa, obrazująca jest lekka i daje i1am dużo przy go. śniad:;1.nie jemy z wielkim 
do_robek całego życia Łodzi i woje- jemriości. W pracy te.i współi;a- apetytem, po dobrze przespanej 
wodztwa w okrĄsie powojennym wodniczą między sobą zastępy nocy. Otrzymujemy pod dostat
oraz rozwój naszego miasta w Pla- oraz drużyny, kiem chleba z masłem i mlecz
nie 6-Ietnim. l Dzięki temu, że wszystkie I nej kawy. Zajęcia .społeczne wy-

. Chłopcy _P?dążali pasaż~m od ul. dobrze qmiemy zespołowo pra.- pełniają nam czao; do połui:łnia. 
1'1otrkowsk1e1 do Al. Kościuszki. flO cować, zdobyłyśmy pierwsze My.iemy się i zasiadamy do obia 

Redakcja ,.Promyka" dzięku- W~t~ząsa_.iące wiadof!UO~Ci o 
jP. zu, na,d.e.<Jkme. listy i życze1iia: I napasc1 wo1~k .ame!Ykansk1ch na 

Z ł · I d · II 1 Koreę, o best1·a·lsk1ch bomba.rdo 
~po owi . .ruzyny . , ~o: waniach miast i osied'li przez 

lonn w .. Mrz~zyme, . T.rzcm~ki~J samoloty amerykańskie, o•bieg-ły 
L;okadn, kt_ora nap1~ała Vf im1e całą Polskę, cfotarły też do ko'l.o 
111~ ~V Ogmwa, Hah _Koz10row- nii letnich, na których przebywa 
skieJ, K. Skowronowi, J. Bara- ją dzieci, cieszące się słońcem, 
nowskiemu, Jankowi Kamiń- wodą, lasem, świeżym powie· 
skiemu, Krzysztofowi Kowal- trzem i nabierają zdroWia oraz 
skiemu, Andrzejowi Kowalskie· sił do dalszej nauki i pracy. 

m,u, Z~ys7.kowi Błanowskiem.'!, W czasie pogadanek, dziecfi1 
,Jozko:w1 Dece, J. Kowalczykowi. wespół ze swymi wychowawca 

---------------------------------------------------- mi, głębokd i poważnie rozpa 
trują sytuację, jaka wytworzyła 
się obecnie w dalekiej Korei, ra 
du ią się każdym -iwyc4ęstwem, 
odnoswnym nad wrogami, przez 
wojska ludowe. 

Na jednej ~ uliczek, 
Gdzie domy stoią stare 
Był domek, w któryni mieszkał 
Nasz Tornek - 'iriedow1a1·ek. 

Gdziekolwiek si~ MLatdow<U, 
Czy w szkole, czy tez w domu, 
Nie wie1·zyl rnaly Tomek 
Niczemu i nikomu. 

Raz wyjść mia:t do kolegi, 
Więc matka mu poiviada: 
- Włóż, T(nnku, dziś kalosze. 
ho desze!- na dworze pada,! 

- Nieprawda! - mówi Tomek. 
Nie slucha jej, wychodzi 
I oto: po k@użach 
W przemokłych bujach. bN>dfl. 

• 
Wkładają dzieci łużwy, 
Bo czują, że mróz bisru. 
Do1·ośli zaś na uszy 
Podnoszą palt kolnier1:1 ... 

Mróz taki, że P?·zeehodniom 
Zsiniały z zimna twarze! -
A on wychodzi na dwór 
W majteczkach, jak na plażę. 

* 
Raz wybral się do Zoo 
I ktoś powiedzial doń: 
- Spójrz na to zwierzę z tn!bą, 
fo słoń. 

Obejrzał T<>mek slonia 
1 coś mu w glowie §wita„. 
- Nieprawda - 1·zela po chwi

li -
To nie jest sloń 
I kwita! 

Kiedyś„ 
Niedowia1·ek ten, 
Taki miał 
Niezwylcly sen: 
Afrykańskie 
Piecze slonlco 
Ponad rzeką 
Zwaną 
Kongo. 

I S. MICHAŁKOW. 

Siadł Tomelf. nad tą rzeką, 
Chcąc schronić się od skwwru; 
Wtem pat1·zy: niedaleko 

HM·ee1·zy idzie pa1·u.„ 
-Nie wolno tu się kąpać/
Krzyknęli ci harcerze, 
- Tu pe'l!no krokodyli! -
A Tomek rzekł: - Nie wie1·zę.„ 

Buciki i koszulkę 
Na piasku pozostawia 
I oto w groźnej rzece 
Plywa,cki sport uprau:w . 

Opodal, 
Z rzecznych gł{bin, 
Podstępnie się W'VChyla 
Ogromna, 
Wyglodniala 
Paszcza krokodyla.„ 

- U<ńekaj!
Krzyczą dzieci 
- Czy chcesz by ciebie zjadł?! 
- Nie uczcie mnie! Skończylem 
Już jedena.ście lat! 

Krokodyl ma na dziś 
śniadanie już gotowe: 
Za kark wziąl Tomka i 
Biedaka zjadl połowę. 
Z paszczęki widać mti 
Jedynie Tomka głowę„ . 
Na bnegu slyehać 
Słowa te: 

List z kolonii 
Dobrze nam tu i .przyjeinn~e 
Do redakcji naszej nadestał 

list uczeń, Cezary Dygasiński, 
przebywają.cy . na kolonii letniej 
drla dzi6ci, zorgani.zowanej przez 
Zjednoczenie Przemysłu Guzi -
karsko • Gafanteryjnego w miej 
&cowo'Śei Narwik, koło Gdańska. 

List chłopca zamiesz·czamy w 
całości: 

„W imieniu dzieci z kolonii skła 
aan serdeczne oodz:iękowanie za 

„ 

umożliwienie nam spędzenia wa 
kacji na kolonii N arwii.I<- .Jest 
nam tu bardzo dobrze i przy. 
jemnie. .Jeździmy na wycieczki, 
kąpiemy się w Bałtyku, plażuje
my się i nabieramy sił do pracy 
w szkole. To wsz.ystko zawdzię
czamy Polsce Ludowej, której 
rząd troskliwie opiek u je sie każ 
dym dzieckiem". 

- Nie pra„. 
Ja nie 'I.vie„. 
Aligator przelknąl ślinę 
I pogrążył się w glębinę. 
Znikl Tomek, a t01nkowe 
BuciJci i rnajteczki 

Minęły trzy miesiące.od czasu, gdy 
pułkownik Aleksandrow, dowódca 
pancernej dywizji, opuścił dom. L_a· 
pewne znajdował się na froncie. 
W środku lata córki jego, Olga i Że· 
nia, otrzymały depeszę, w której prl)· 
panował im spędzenie końca waka:jl 
na letnisku pod Moskwą. 
Nadąsana żenia w kolorowej chu· 

steczce zsuniętej na tył głowy, stała 
przed Olgą ze szczotką do zamiata
nia w ręku, a ta jej tłumaczyła: 

- Pojadę z rzeczami, a ty po· 
sprzątasz mieszkanie. Nie oblizuj ust 
i nie chmurz brwi. Zamknij potem 
drzwi. Książki odnieś do czytelni. 
Nie wstępuj do żadnej z koleżanek. 
Idź prosto na dworzec, stamtąd wy· 
ślesz tę depeszę do ojca. Potem wsią
dziesz do pociągu i przyjedziesz na 
letnisko. Eugenio! masz mnie słuchać. 
Jestem twoją siostrą„. . 

- I ja twoją także! 
~ Tak.„ ale ja jestem starsza.„ 

i ostatecznie tak tatuś kazał. 
Kiedy na dworze zawarczało. od· 

jeżdżające auto, żenia westchnęła 
ciężko i rozejrzała się po pokoju. 
Nieład był okropny. Podeszła do za· 
kurzonego lustra, w którym odbijał 
się wiszący na ścianie portret ojca. 
Dobrze! Niec~ sobie będzie, że Ol 

ga jest starsza 1 na razie należy jej 
słuchać. Za to ona, Żenia, jest zupeł
nie podobna do ojca: ma takie same 
br.wi. oczy i usta. I charakter będzie 
miała taki sam, z pewnością. 

Zawiązała ciaśniej chusteczkę na 
włosach. Zrzuciła sandały. Wzięła 
do rąk ścierkę. Ze stołu ściągnęła 
obrus. Wsunęła wiadro pod kran, 
chwyciła szczotkę i zmiotła do progu 
furę śmieci. 

Niebawem zahuczał prymus. Pod· 
łogę zalewały strumienie ~ody. W 
blaszanei balii syczały i pękały pę· 

$amofJnie tkwf,ą na brzegu 
Tej niebe~ecznej rzeczki. 

Wtem Tomek się obudzu 
I, ;r,djęty niepokojem, 
Buciki i majteczki,, 
Pod stołem, widzi, swoje. 

Nasz Tomek - niedowiarek 
W prawdziioą rozpacz wpad:Z: 
- Nie1>mwda, że to sen byli 
On mnie napt·awdę zjadU 

Takiego, dzieci, Tomka, 
W śród siebu odszukajcie 
I wtedy mu ten wie1·szyk 
Koniecznie przeozyta,jeie! 

Spolszczył Janusz Minkiewicz 

A oto jedna z licznych rezolu 
cji, podjętych prrez diieci, któ 
re w ten sposób dają wyraz 
swej sympatii i poczuciu brater 
stwa wobec narodu koreańskie 
go. Rezolucję powz1ięły nasze 
koleżanki oraz koledzy z kolonii 
w Kościelcu: 

,,My, młodziei ZMP. ZHP, i 
niezorganizowana Czerwonej Lo 
dzt przebywająca na kolonii 
letniej w Kościelcu, solldaryzu. 
jemy si~ z bohaterską walką 
młodzieży i ludu koreańskiego, 

(1) 

A. GAJDAR 

cherzyki mydlanej plany. A przecho· 1 burtę auta. i zabrali się do wyłado· 
dnie patrzyli z uznaniem na bosą wywania rzeczy, a Olga otworzyła 
dziewczynkę w czerwonej sukience, oszkloną werandę. 
stojącą na parapecie okna trzeciego Stąd otwierał się widok na stary, 
piętra i śmiało przecierającą szyby. zapuszczony ogród i stojący w głębi 

Po drodze zalanej ,słońcem pędziła niezdarny, piętrowy spichrz, na któ· 
ciężarówka. Olga postawiła nogi na rego ciachu powiewała mała czerwo· 
walizc1t i siedziała w ~platanym na chorągiewka. 
fotelu, opierając się o miękki toboł. Olga wróciła do auta. Teraz pode· 
Na kolanach jej leżał ryży kociak szła do niej niemłoda, .:żw~a kobie· 
ł targał łapkami bukiet bławatków. cina, mleczarka z sąsiedniego d.omu 

Ni'I trzydziestym kilometrze wymi· i cfiarowała swoje usługi przy sprzą· 
nęła ich zmotoryzowana kolumna taniu i myciu okien, podłóg i ścian. 
czerwonoarmistów. żołnierze sie· Sąsiadka zabrała się do ści::rek i 
dzieli rzędami na drewnianych ław" miednic, a Olga z kociakiem na ręku 
kach, trzymając u nóg karabiny. poszła do ogrodu. 
~rócone lufami do góry i śpiewali Na pniach drzew wiśniowych, 
chórem. Na odgłos tego śpiewu gruntownie obdziobanych przez wró· 
otwierały się szeroko okna i drzwi ble, błyszczały gorące krople żywi· 
mijanych chat. Spoza parkanów i cy. Mocny zapach czarnych porze· 
wrót gromadnie wybiegały ro:zrado· czek, rumianku i piołunu unosił się 
wane dzieciaki. Machały rękami, w powietrzu. . 
rzucały czerwonoarmistom niedojrza· Dach lamusa, porośnięty mchem'! 
łe jeszcze jabłka i krzyczały wślad świecił dziurami i :z dziur tych wzno· 
za nimi „hura", po c:zym z miejsca siły się do góry i ginęły w gęs~winie 
wszczynały mężne boje i potyczki, drzew jakieś cienkie, mocno napięte 
wpadając na pokrzywy i piołuny w przewody sznurkowe. 
gwałtownej szarży kawaleryjskiej. Olga przecisnęła się przez krzaki 
Ciężarówka skręciła ku letniskowe leszczyny i otarła z twarzy pajęczy· 

mu osiedlu i stanęła przed niewielką, nę. Co to jest? Czerwona chorągiew~ 
obrośniętą bluszczem willą. ka znikła z dachu, sterczał tam tylko 

Szofer z pomocnikami odrzucili nagi pręt. 

toczoną z faszystowskim najeź. 
dźcą. Wstrząśnięci i oburzeni 
faktami barbarzyńskiego bom· 
bardowania przez amerykańskie 
samoloty-wsi, miast oraz osiedli 
koreańskich, jak najostrzej pro· 
testujemy przeciwko tej ohydnej 
napaści na Koreę. Jesteśmy 
:ł; całym sercem z postępową 
opinią św.iata, z naszymi kore 
ańskimi braćmi, wałczącymi o 
swą niezawisłość społeczną i na 
rodową. W tym, co się dzieje na 
ziemi koreańskiej, widzimy wy 
raźne usiłowanie poderwania 
pokoju światowego. 

Imperializm amerykański dą 
ży do nowej wojny, aby w ten 
sposób oddalić od siebie widmo 
nieuchronnego kryzysu. Jednak 
obóz pokoju udzieli podżega 
czom wojennym zdecydowanej 
odpowiedzi. I my dołączamy się 
do potężnego ostrzeżenia, jakie 
rozlega się na całym świecie: 

R~CE PRE.CZ OD KOREI! 

Naszym obowiązkiem jest 
wzmocnić siły obozu pokoju pra 
cą i nauką, która podniesie P.otę 
gę naszego ludowego państwa. 

Niech żyje lud koreański!" 
(Następują pod•pisy uczestni· 

ków kolonii w Kcścielcu). 

Teraz Olga usłyszała szybki. 
trwożny szept. I nagle, łamiąc sucht 
gałęzie, ciężka drabina, przystawiona 
do okna strychu, z trzaskiem osunęła 
się wzdłuż ściany i gniotąc łopiany, 
z hukiem zwaliła się na ziemię. 

Przewody ze sznurków zadrgały 
nad dachem. Przerażony kociak za· 
drapał rękę Olgi i dał nura w po· 
krzywę. . 

Oszołomiona Olga zatrzymała się 
rozglądając i nasłuchując. Wkoło 
panowała cisza, nie było nic widać 
ani ~ gęstwie zieleni, ani 'za cudzym 
płotem, ani w czarnym kwadracie 
okna starego budynku. 

Olga wróciła na ganek. 

-To dzieciaki plądrują w cu· 
dzych ogrodach - tłumaczyła Oldze 
mleczarka. - Wczorajszej nocy 
otrzęśli u sąsiadów dwie jabłonie i 
złamali gruszę. Taki to już naród te· 
raz.„ łobuzy. Ja, kochanie, odprawa· 
dziła.m syna do Czerwonej Armil. 
Po~ied.ział: „.żegnaj, matko!" i po· 
gw1zdu1ąc poszedł. Wieczorem, wia· 
domo, żal mnie ogarnął, popłakałam 
trochę, a w nocy zbudziłam się 
i zdaje mi się, że ktoś łazi po pod· 
wórku. myszkuje koło domu. żk 
myślę sobie. Samotna jestem, nie 
mam obroncy, czy to dużo star~j 
trzeba? Stuknię ktoś cegłą po głowie 
i koniec. Ale jakoś, Bóg łaskaw, nic 
nie ukradli. Pochodzili, pochodziii 

i ,poszli. Beczka u mnie na pod· 
wórku stoi, ogromna, dębo~a. cip 
ka, :że dwóch jej z miejsca nie ruszy. 
a podciągnęli ją do samych wrót, ol 
i wszystko. A co za ludzie byli i po 
co - sprawa to jakaś ciemna. 

(cf.C.o.) 



GLOS PABIANIC 

Kroniko Pabianic li' UJal ce o lepszą jakość 

Brakarze tkalni PZPB obradują 
Komunikat 

Komendy Miejskiej ZHP 
Komenda Miejsl~.l ZHP w Pabian! 

cach zawiadamia, iż w dniu 11 sierp 
nia br, w środę, o godzinie 16, odbę 
dzie !!ię zbiórka wszystkich harcerzy 
- w lokalu Komendy Miejskiej 
ZHP w Pabianicach, przy ul. Tr:rn · 
gutta 6-a. 

Z dni a na dzień poprawia klasyfikac ji tkani n. Mówca 
się jakość produko wanych w s!wierdzH, że wadliwa klasyfika 
PZPB tkanin. W pierwszym Cja wypływa z niezrozumienia 
kwartale br. plan przewidywa ł przez braka rzy swe j rol.i w za-
72.9 fJroc. produkcji pierwszego kładzie oraz przez pomi janie 
ga tunku. Plan ten zosta ł prze przez 'nich przepisów regulami
kroczony, wykonano bowiem nu. Zdarza ją sie wypadki, że w 
76,5 porcent primy. II kwarta ł oddane j przc7 tkacza 5ztuce zna i 
przyniós ł dalsza poprawę. Wyko du je się 12 błędów, brakarz na to 
n ano plan w 78,5 proc„ przy mia~t zanotował zalc,hvie 2. Plan 
czym zm a la ła ilość braków o 1.4 - jakościowy może być wykonany 

duku ie si ę sztuki, których dłu I os i ągniecie wyższego procentu 
!!OŚĆ przekrncza 280 metrów. prod u kc ii I gatunku. 

Braka rz Oddzialu 28, ob. I(acz Dyskusje podsumował inspek-
marek zwrócH uwa1rę na to, że tor kontroli techhiczne j ob. Mil 
ma is ter nie interesu je się dosta· !er. 

W A.2NIEJSZB TELEFONTs 
Komitet PZPR: 

tecznie zagadnieniem jakości Na naradzie bralrnrze tkalni 
proclukc:ji, nie zwracając uwagi po5tanowili przystąpić do zaini. 
na odpowiednie przygotowanie cjowanego przez brakarzy przę 
krosien, przez co tkanina raz dzałń PZPB wspólzawodnicl\\'a 
jest rzadsza, raz gęściejsza i długofalowego. maiąccg-o na ce 
ł<walif i ku je się do II gatunku. lu dalszą poprawę jakości pro 

Na zakończenie narady głos dukcji.W celu oprac()\vania odpo 
zabrał orzewo<lniczący rady za Wi{•(h1icgo regulaminu współza
kł adowej tow. Lacki, który po<l wodnictwa, wybrano komisję, w 
kreślił konieczność nawi:;izania skład które j weszl i ob. ob. Anto 
ściślcisze i współpracy brakarzy ni P rzybylak, Roman Pase jna, 
z kierownikami i ma istra rni. J ózef Kaczmarek, Jan Walczak 
Współpraca ta p-0zwolilabv na oraz Roman Miller. 

Odpra•a 
korespondentów 

W czwartek, dnia 10 sierpnia br. 
o godz. 18, w lokalu Komitetu Miej 
skiego ~'ZPR w Pab:anicach, przy 
ul. Limanowskiego 11, I piętro, od
będzie się odprawa korespondentów 
fabrycznych i ten.nowych. ze~wzglę 
du na ważność spraw. jakie będą o
mawiani. na zebraniu, wszystkich to 
warzyszy obowiązuje obecność i pun 
ktualność. 

4 - Sekretariat 
289 - l sekret.arz 
415 - Il sekretarz 

O - Strd Pożarna 
8 - Kom. ..Służb' ~olsce'' 

28 - PZPB 

proc. jedynie w tym wypadku, kiedy 
W · celu dalszej poprawy na b~·akarze b~dą klasyfiko.wałi tka· 

tym odcinku zwołana została mnę zgodme z rzeczyw tstym sta 
. .' ~ . nem. Wobec cz~sto przepuszcza-

w ubLegłą 01e<lz1elę narada wy ny<:h bledów iak ni~od;:;zukany 
twórcza brakarzy tka·ló PZPS. wątek i . zry\~'Y. wątkowe, wątek 

68 - Komisariat M. O. 
66 - Prezvdium MRN 
91 - Dworzec Kolejowy 

Inspektor kontroli techniczne j, na styk itp. Inspektorat Kontroli 
ob. Sobczyk omówił w krótkim Technicznej zmuszonv był do wy 
referacie role i zadania braka sy,łania na p-0szczególn.e tka~nie 
rza w Planie 6-letnim. Plan lotnych brygad kontroli, ktore, 
6.letni n akład a ua brakarzy no jak wvkazało doświadczenie , zna 
we obowiązki. Brakarz nie mo cznie wpłynęły na poprawę kia 
i~ ograniczać się tylko do kw.a syfi kac ji. 

Przed Ogólnopolskim Kongresem Pokoiu 
112 - PCK 
143 Zarząd .Miejski ZMP 
213 Telegraf 
218 Pogotowie PCK. 

KUi As 

ł!~ikac ii w~pro?~kowanych lka Po wysłuchan iu referatów wy 
mn •. lecz r~wmez ~vspólpracupJ~ wiązała się ożywiona dyskusja, 
z .k~~rown1ct~vem 1 m_a fs tram_i , w której zabierali głos wczys
w1me~ uczyc tk aczy, 1a.k_ ma1ą cy braka rze. Dyskusja wykaza ła 
1:1nikac błędów . tłumaczyc im_, ~o konrie·czność częstszych narad 
1est przyc~yn a wad '~ tkan1111e. wytwórczych. Brakarz z Oddzia 
Aby spelnic t~ z~d?n!a , brak~- lu 9. <Jb. Walczak, zwrócił uwagę 
rze ~1~szą, posianac \yysok!e na nieorlpawiedni dobór tkacz~. 
kw~h fi_ka<: Je zawodowe ! , cie pracujących na tych samych 
szyc się auto rytetem wsrod za kro~nach. I tale w Oddziale 9 
togl. Praca brakarzy w PZPB <Jbsadzono jedne krosna tkacza . 
iesł traktow~na przez z~logę, mi wykwalifikowanymi i niewy 

Wybieramy delegatów 
na Konferencję ~1iejską . 

Kino „ROBOTNIK" wyświe
tla film prod. radzieckiej pt. 
,,Kwiat miłości". 

• • • • 
Kino „POLONIA" w sierpniu z po 

wodu 1P.montu nieczynne. 

Redakcja „Głosu Pabianie'•: 
Armff Czerwonej 19. tel. 287. 

Ob. 
Dyonizy 

ma głos.„ 
Bai:cłzo. lubię, pro~zę obywateli, 

niedzielt:. Człowiek cal• tydzień pra 
cuje i z radością czeka na dzień od 
poczynku. W niedzielę Pelasia wdzie 
wa co szykowniejsze szaty, ja t::kże 
robię z siebie eleganta. Lubię nie
dzielę, a że usposobienie mam traż 

liwe, bardzo współczuję tym, któ
rym odpoczynek niedzielny ktoś za 
kłóca. Tymczasem jednak w ubieg
łą niedzielę sam stałem się intru
.zem, rzaklócającym spokój i ciszę 

Urzędu Pocztowego. Ba1·dzo mi z te 
go powodu przykro, ale wierzcie 
mi - musiałem. Jak do tego doszło 
zaraz opowiem. 

Pelasi przypomniało się nagle, że 
ma wysłać koniecznie dwa pilne li
sty. Pomysł, aby wysłać listy jako 
zwykłe odrzuciliśmy 'bez wahania i 
po krótkiej naradzie postanowiliśmy 
wysłać listy „pocztą lotniczą". Odpo 
wlednie manipulacje wysyłkowe 
mia1em pl'zeprowadzić ja. Nic prost 
~zego. pomyślałem sobie. Zaniosę na 

tako zło kon1eczn~. Wadli wa i kwalifikowanvmi. Wskukk te-
~iedo.l< l~dna kwalifik~c ja tka~in go j ekość produkowanvch tka 
1est zrodlem. antaRomzmu . m1~- nin zn<1cznie sic obniżyła. Stąd 
dzy _tkaczami a brak_arzam_i . Nie \\ nios€k - w oci•działach pro<lu· 
s~mt<;nna. kl~s~fikac 1a U\VHJac~- lrnj;:icych tkaniny eksportowe 
nia _się rowm~z na wykonczalni, winni pracować tylko U.;acze wy 
gdzie b łędy t11ezauwazone przez lnvaliiikowani. 
brakarza z tka lni dy:;kwalifiku- B l· Odd · I 12 b w·· 
ja tkanin(,!, zaklasyfikowaną. ja .. '.~ ,arz . pa 1! · 0 ·, . OJ 
ko ekstra. lub pritiia. Zdarza i<J r111s'.,1, s_t_w'.erdl:il, ze wła~.c:wy 
się również wypadki nicdo l\ład dobor tk~czv<: '·~t. w v' _od-0.z1ale 
ne~o przeg-ląd'ania towarów. Ta 12 odda\~n.a -1t~~owa.n , 1 da1e d<J 
ki stan rzetzy jednak nie może bre , wyml,\l. Na 16 krosna_cJi pra 
być nadal to lerowany. W celu ~0:' ~I-~ .\\ i:elu tk.a~zy o ro_znys~ 
podniesienia kwalifikacji bralrn kwalit1k~_c1ach, O\\· c~esna .1akosc 
rzy, zostanie zorganizowane we f?rodul·:~p pozo~t~\:'1ała :viele oo 
wrześniu br„ w świetlicy Pa zycz.erna. W ''. \ mlrn p1_zegrup() 
biankk ich Zakładów Przemysłu wa.ma tkac_ry ,1 o to_cz;rna slab 
Bawełnianego kolo sarnoksztalce s~)ch t~osl,;r\\ ą op1el~ą przez 
niow~ brakarzy. Pracą tego ko· ~oero,wmc~\\O t~alm l'.la.i-
ła kierować będzie inspektor ~tro\\ • zwię~<szyl ~1ę p~wazni.e 
kontroli ob' Sob~zvV · ob. M'l proc~n! primy i . s.labs~ t.lrncze I ·' · · l' "\..i '""J.} · • 1 .podnresli swe kwa!tf1kacre 110 te 
er.. . , . go stopnia, ż~ zatarty się po-

Na naradzie wytworczef braka przednie różnice między tkacza 
rzy, ob. Sobczyk zapoznał zebra mi 
nych z cyframi wykonania pia · . . 
nu jakościowego za cz-erwiec Bi ak<ł;r~ Oddz1alu 13, ~b. Tete 
przez poszczególne oddziały la'. Z\~roc1ł uwagę i:a meodp_o . 
PZPB. I tak: Oddział w Moszcze w1edn~e. postępowa~1e o~. Ki~r 
nicy wyprod'Li kował w czerwcu kusa, k~ory zas~~pu1ąc krerowni 
zaled.wie 0,3 proc. „ekstrv''. Od ka, ch~11 a l zm_11s1c brakarz.a do za 
drzial 3.5 - 13,3 proc„ Oddzia ł k l asyf1~owa~~a towaru. 1ako ek 
l - 3,7 proc. w Oddzia le 28 nie slry, m11no, 1~ w:;zystko w~lrnzy
tat'!Otowano w ogóle ekstry. Do •yalo na to, ze towar nale1:y za 
czołowych lkaln na leży za l iczyć liczyć do 5ecun<ly. 
Oddział Nr 8, gdzie produkcja Ob. Dudk iewicz widzi źródlo 
ekstry w czcr\\'CU wynos i ła 46, 1 niskiej jakości w niedostatecznej 
proc ., Oddział 30 wyprodukował ilości szmat i szczotek do czvsz 
20, I proc· ekstry, Oddział 14.1 5, czen!a maszyn. Ponadto ob. Dud 
wykonał w czerwcu 14 procent l\iewicz stwierdził, że niektórzy 
ekstry. Półroczny plan prod:ukcji tkacze przystępujac do naprawy 
picrwszeg-o gatunku przekroczo krosna, lub założenia osnów, pia 
no w PZPB o 4,6 proc., wyko· mią tkaninę brudnymi rękoma . 
nu jąc R'O w 79,3 proc„ co stano Ob. P islwrski skarży się, że tka 
wi poważny sukces. cze produkują zbyt długie sztu 
Następnie o b. Milk~r omówił ki, co utrudnia znacznie pracę 

nieci'Okładności występu jące przy pricg>ladacza. W oddzial{l 3 pro-

'\/\r rocmicę la9zystowskiego najaz· 
du na Polskę, dnia I września br. od. 
będzie się w Warszawie Ogólnopolski 
Kongres Pokoju. W związku z tym 
w całym kraju odhywa się akcja wy
borcza delegatów na konf"rl'nr.je wo
jewódzkie powiatowe •i miejskie. 

Vv ubiegł11 sobole w Pabiunici'lch 
w sali teatralnej PZPB odbyło się ze 
branie akLywu Komitetów Obrońców 
Pokoju w czasit> którego tow. Wirsld 
złożył ~ptawozdclnie z przehlegu ak, 
cji zbierania podpisów pod Apelem 
Sztokholmskim kló•y w Pabianicach 
podpi5ało ponad :ł5.000 mieszkańców. 
NastępniP tow. Wirski omówił nową 
akrję Obrońców Pokoju. tj. prz.ygo
towanin 7('hrań wyborczych delega
tów na Konferencję Miej,ką Obron
c:6w Pnkoju, która wybiNze delega 
tow na Og.Slnopol~ki Kon9res Obroń
ców Pokolt1 w vVarsrawic. Zebrania 
wyborcze odbywają !lię od kilku dni 
w Łodzi. Podobne zebrania odbywac 
się hędą w Pabianicach od dnia 8-go 
!d"rpnia br. 

Na zebraniu dokonarto podziału 
miasta na 4 obwody i przystąpiono 
do wyboru pełnomocników. W ob
wodzie Nowe Miasto Lewa - pełno-
111ocnikiem został ob. M. Rajski, w 
obwodzje Nowe Miasto Prawa - ob. 
K. \~.i~"Hare Miasto Lf1.wa - ob, 
J. "Dkoniewski, Stare Miasto Prawa -
ob. A. Lorenc. 

Tow. Wirski omówił organizację 

Komisje r-.dnych 
przysłfpują do pracy 

W dniu 11 sierpnta (piątek), o go 
dzinie 16, w sali kiitralnej PZPB 
przy ul. Traugutta 4, odbędzie si~ 
posiedzenie wszystkich komisH, po
wołanych na ostatniej sesji MRN. 

Porz9dek ohrad przewiduje: 1) Za 
gajenie. 2) Referaty pt. „Rola i zada
nia Rad Narodow.vch, jdc jednali 
tej władzy ludowej". „Rola, zada
nia i kompetencje komisji Rad Naro 
nowych", 3) Plan pracy Wydzialu 
Prezydium MRN na okres od 1 sierp 
nia 1950 r. do 31 e i.ldnla 1950 roklt, 
4) Dyskusja, 5) Podzlał Komisji na 
sekcje: organizacyjną, planowanio, 
kontroli 6) Wybór przewodniczą
cych sekcji, 7) Wytyczne do planu 
rracy Komisji, 8) Wolne wnioski. 

~~~i~inr:~:;x::::!rr~~ę.z~~;~ti; Jak pracuJ·ą maJ·s1ro1•1 ·1e P Z PB '·' Zelo'·' ·1e kłopotu sprawiłem tymi listami lot W \li \li 
niczym! biednej urzędniczce. 

Dość powiedzieć, że zameldowRłem Roman Pędziwiatr iest sumien I planu. I tyczna. Oto co o nim mówią: 
się przy okienku o godzinie 16.05, a nym maj:otrem. Nigdy bez potrze Tego .stosunku do za<l'a11 pro „26 lipca jcg<' partia osi ągnęła 
od.i:.zedłcm od niego o godzinie 16.55. by nie opuśc i swe j pracy, pilnie du key jnych nie widać u innych tylko 5 proc. jal\Qści. Ale zwró
Plęćdziesiąt minut trwały manipu- krząta się \Vokoło lmJSicn, a gdy majstrów. ~dzie wykonywana ba cić mu na to uwa12·i nie można, 
lacje, związane z wysyłką listów. j uż które z nich stanie, to napra za jest <lufo · niższa. gdzie ja gotów się k szcze obrazić. Gdy 

Okazuje się, że taki list trzeba kil~ wia ie natychmiast. T11<:Jeusz kość towaru pozos tawia wiele zachodzi P<ltrzcba sprowadzenia 
ka razy zważyć i za każdym razem Kacperski. mimo, że nieda\\'no do życzenia, a postoje przekra ma js tra Lisa do maszynv. \vtcdy 
waży on inaczej. Trneba byto następ skor1czył kurs dla podmistrzów cza ją dozwoloną ilość. Ten brak musimy go wpierw odszuka ć, 
nie skalkulować z uwagą cenę porta - W) \\·iązu ie się z n<Jwych obo tro~ki o wykonanie planu pro· tak. jak f:!;lyb_v dyscyplina pracy 
i poszukać sumy w tablicach wskaź wiązków zupełnie dobrze. Maj dukcYincgo cechuje zwłaszcza 12:0 wcale nie dotyczyła". 
nika. A to nie jest sprawa prosta. ~tra ·!u lian.a, Kolir1skieQ'o cechu zeEpoły majstrów Wladysława Ma j~ trowie Dobroć, Lis i 
Bo trzeba znać te tablice, a urzi:du le ofiarnosc, Skfan Słapel< ma Dobrocia. Zvgmunta Li::.a, Maria Szvmciak \\'inni więc zmienic 
jąca przy okienku niewiasta ich nie \Vłaści\\'Y stosunek do robotnika. na Szymczaka. dotvc::ficzasowv styl pracv, porzu 
znała. Zdenerwowało się bi~dactwo O tych cztNech ma istrach mó Przyczyn tego stanu rzeczy cić zie nawyki, gdvż rt'a lizac 1a 
nie mało, a jeszcze w międzyczasie wią r(ibotnicy PZPB w Zelowie: nie trzeba d<1 leko szukać, potra- Planu Sześcioletnie!!·o wymaga 

„dobrze sic z nim i pracuje". U· fi' 1·e "'.\'ni 1·„ni·c·. J,·~i z'<l'Y z tkaczt•, od każdego z nas sumiennej pracy. domagano się od niej takich rzeczy, · · · t I I · · '- "' "' · ; 
jak połączenie telefoniczne z Łodzią. m1e1:J on i a' poncrowac ,.,.raq, pracu jący z nimi. Robotnicy Zadania i obowiązl<l ma istrów 

ie nio ma zbędnych postojów, twinrdz<>, z·e duz· a 1·1os'c' po- zos1aty 1·asno sformu!owan" na Wcale się nie dziwię, że połączyła p zy tvm r ·d "' '> " a r. , za\\SZe zna 1 ą czas sto1·0· \" LI \HJad)·sla"'a Dobro- Naradzie Akt\_ wu Party·1'n"...,rro w zupełnie inaczej, niż powinna. I li- · · · · t d · · t h · '' .v " " sty i telefon to za wiele! na wnasniente ru nosci ee ni cia zdarza się na skutek Lodzi gdzie st\\'ierdzono. że „na 
A urzędniczka powinna przed tym czn \·ch. na pouczenie, iak nalC'ży zie i organizac ii pracy. Nie umie majstrów na leży nalożyć odpo· 

zainteresować się swoimi czynnoś. pracować, ażeby osiagnać bazę. wvkonywać robot), \Vłaściwie wi()dzialność za wykonank 
ciami, popatrzyć w tablice. zoriento Wyniki, osiągane przez z-espoly rozphnawać i denerwu ie się, baz przez podległych im robot
wać się w połączeniach było by .iej tycb czterech maj::trów dowo- gdy narastają zaległości, zaś ników, zobowł<JZać do należyki 
wtedy łatwiej, była by p~ygotowa- dzą, że ma i.s t rom i tkaczom le zdcnerw(i\vanie źle wpływa na organizacji w partii. do po1110-
n_a_d_o_sw_·_01_·c_h_o_b_o_w_i_ąz_k_ó_w_. ___ __ ż_Y_n_a_s_e_r_c_u_s_p_r_a_\'_'a _ _ w_v_l_<o_1_ia_1_11_a jak<)ŚĆ pracy. Podobnie jest z cy robotnikom w wykonywaniu 

O ł · d b ZGUBIONO leg. Zw. Zaw. ZGUBIONO książeczkę g 0SZBDl8 f0 ne i Firmową, Oddział 28, Ubezpieczalni Społecznej 
Jach Franciszek, Pabiani- na nazwisko Urbaniak 

ZGUBIONO świadectwo ce, ul. Skłodow~kiej 20. Edward. Znalazca pro-
ukończenia 7-iu oddz. ;:; szonv o zwrot Pabianice 
szkoły powszechnej oraz . . Lutomierska 4. 70 
świadectwo ukończenia ZGUBIONO ks1ązetzkę 1---------

. wyrobów tytoniowych Nr ZGUBIONO ks!ążecżkę 
p6łrocz?~go kursu Ksi~: H.8 /315 Spółdzielni Eme- wojskową wydaną w RKU 
gowośc1 1 .Koresponde.nCJ• rytów Kolejowych. Zna- Pabianicę na nazwisko 
Handlowe] na nazwisko lazca proszony odd&ć Jegier Karol. z!m. Pabia-
Jeż Zdzisław, Pabianice, Sp6łdził!lni Koltjowej nice, ul. Partyzancka 't3. 
ul. Mariańska Nr. 2. 71 Dworzec. 11 12 

majstrem Szymczakiem. z tą jed baz, da właściwej organizacji 
nak różnica. że będąc zd~ner- bieżących remontów parku ma
wowany. i le o<lnosi się on do szyn<Jwego, do ścisłeE"o prze· 
robotników. Zie układające się strze~ania należyte j ilości obro
stosunki między robotnikami a tów, do systematycznego po<l•no 
majstrem odbija ia sie na produk szenia ilości obrotów maszyn. 
cii. A majster Szymczak jest O to, by właściwy styl pracy 
dobrvm fachowcem i gdyby majstra zapanował powszechnie 
chciał, jego zespól mógłby stać \V PZPB w ZeloWie. winna wal 
się jednym z na jleoszvch w ca czyć miejscowa or~anizacja par 
łych zakładach. ·ooinia robotni tyjna, kier<>wnictwo zakładów 
ków o majstrze Lisie jest kry oraz rada zakładowa. 

zebrati. wyborczych. których w P11b!l1 
ni<;ach odbędzie się 90 we wszystllich 
Komitetach Blokowych oraz w za 
kladach pracy. Na zebraniach tych 
mieszkańcy po zapoznaniu się z refe· 
tatem na temat Ogólnopolskiego Kon 
gresu Pokoju wybiorą delegatów no 
Konferencję Miejską. Jeden delegat 
będzie reprezentował 500 micszka•i.· 
ców. 

W zakładach pracy zatrudniających 
ponad 500 pracowników odbędą sic; 
równie7. 7.ebrania wyborcze. Praco
wnicy innych zakładów i instyluc]l 
wybinrą del<'gatów na Konferencję 
Miejska na zebraniach swych komi
tetów ulicznych czy też. blokowych. 

Pierwsze zchrania wyborcze odbc; 

dą się w dniu 8 sierpnia w remizie 
Straży Pożarnej (Blok Nr. 4). Komi
tet Blokowy Nr. 5 w Gimnazjum Me
chanicznym przy ul Ksic;dza Piotra 
Skargi, Komitet Blokowy Nr. 6 - w 
lokalu przedszkola publicznego przy 
ul. Żeromskiego 15. komitet blokowy 
Nr. 8 ·-- w lokalu Komendy Miejskiej 
ZHP przy ul. Traugutta 6a. • 

Kampania wyborcza skupi dook'1ła 
Komitetu Obrońców Pokoju nowe 
cl2.iesią lki tysięcy aktywistów i bo· 
jowników pokoju. 

Ogólnopolski Kongres Obrońców 
Pokoju stanie się manifestacją soli
d11rności i jedności polskich obrori
ców pokoju z międzynarodowym obo 
zcm pokoju na całym śwlPC'!f'. 

Zólwle teftłpo 
przy budowle bursy w Zelowie 

De Zełow!kith Zakładów 1:3aweł uego. Dlatego jak najszybsze wyko'l 
nia:iych skierowano I OO ~bsolwen· czcnie budynku bursy jest konlecz-
tek ze Szkoły Przysposobienia nc. 
Przemysłowego. Mają one byf. 7rt· 

tn1dniL>nP tutaj na stałe. Nie dyq'.><' 
m1jąc odpcwiednim pomies7c7eni"r. ' 
dla tylu nowych robotnic, admini
stracja Zakładów przyst'!piła do bu 
dowy burw, powierzając jej \Vyko
nanie ZOR-owi. 

Awanturnicy ukarani 
Józef Popławski (Żwirki i Wigury 

6) za opilstwo i wywolanje avtantu 
1'.\" 1a terenie Szpitala Ubezpieczalni 
Społecznej, skazan} zo-tał na zapła 

\ Vediug pierwotnych przewidy- cenie 500 zł grzywny. Tadeusz Grab 
wań, ZOR miał budowę rozpocząć czyński (Bracka 44), za wywołanie 
już w styczniu rb„ nie wiadomo awantury i niewłaściwe zachowanie 
jednak z jakich przyczyn termin ten się wotec funkcj01. iusza MO, -uka 
przesunięty został aż do 1 lipca. t"111y został 400 zł gr·ywny. Ignacy 

Krawczyk (Legionów 25), w stanie 
Początkowo ZOR pro\\·adził pra n i etrzeźwym wywołał awanturę ze 

ce na budowie na trzy zmiany. Nie 5frażą przemysłową w portierni 
stety - system ten został już ro kll PZPB; ukiinmo go grzywną 900 zł. 
ku dniach zarzucony i obecnie ro-- Zygmunt Osie.ia (Partyzancka 14) za 
hotnicy ZOR pracują na jedną tyl- o;Jiistwo i zakłócenie spokoju pu
ko zmianę. blicznego, skarlany i>:ostał na tZa;>lace 

Przybyłe zaś dziewczęta zostały nie 1000 zł grzywny. Również Lu-
1 k I. . cjan Brasiak (Szewsl 11), za opil 

tymczaso,~o u? owan~ w _sa_ 1 gim stwo. wywołanie awantury i zaklóce 
nastyczne1, ktora musi hyc 1ednak nie sp.>··oju nocnego ukarany został 
zwolniona z początkiem roku szk.::1• \ 7ywną 700 zl. ' 

Jedziemy na ,,Sluby MurarskieH 
Powia(O\\·a Rada Zwiryzków ! ,,Osa" w Lodzi przy ul. Piotr

Zawo<lmvych w Pabianicach kowskiej 94. Kupony rozprowa
otrzymała do rozprowadzenia dzane są za pośrednictwem r ad 
wśród czlonków Zwiazków Za- zakładowych i mężów zaufania. 
\\'odowych 4.000 kuponów ulgo- W ten sposób wszyscy robotni· 
wych, które upoważniaj~ do na cy mają okazje skorzystać z kul 
bycia dwóch biletów z BO-pro· turalnej rozrywki, 
centową zniżka na \\·odewH . Przedstawienia odbywają się 
warszawski Gozdawy i Stępnia codziennie za wyjątkiem pi~tku 
p.t. „$luby Murarskie". o godz. 19.15. Kasa czynna w 

Wodewil ten wystawiany jest godzinach od 10 do 13 i od 16 
codziennie w Teatrze Letnim do 19. 

Cennik· skupu trzody chlewnej 
kontraktowanej od producenta na rok 1951, 

obowiązujący od dnia 1 stycznia 1951 r. 

KLASY ŻYWCA I 
Kwartały 

I, II, IV I III 

1. :€kstra słoninowe pow. 160 ki? 
2. Słoninowe pow. 160 kg 
3. Słoninowe od 135-160 kg 
4. Słoninowe od 125-135 kg 
5 Mięs. słonin. od 135-160 kg 
l;. Mi~. słonin. od 107-134 kg 
7 Mięs. słonin. od 86-106 kg 
e. Mięsne od 107-134 kg 

Ceny w dotych 11:a kg. 
232 
222 
216 
212 
203 
194 
184 
186 

9. Mięsne od 86-106 kg 
10. Stare maciory i późne kastraty wytuczone 
11 . Stare maciory i późne kastraty niewytuczone 
li. Chudźce i braki 

182 
198 
175 
133 

13. Gołębskie od 106- 124 kg 
14. Bekonowe 

209 
200 

żywca 

244 
233 
227 
223 
213 
204 
193 
195 
191 
208 
184 
140 
219 
210 
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Co pisało praso łódzko w dn. 8 sierpnia 1930 r. 
ROBOTNICY DOMAGAJĄ SIĘ 

UBEZPIECZENIA NA STAROSC 

Na terenie Łodrzl i wojewód2twa 
robotnicy składają masowo podpisy 
:pod memoriałem, domagającym się 
wiprowadzenia ustawowe6o ubezpie 
ezenia robotników na starość. ' 

PRZODOWN!IK POilICJJ 
W OPAŁACH 

W dniu wczorajsz.ym. - pisze „Ku 
rier Ł6dJZki" - w lasach pod Pabia 
nicami kilku wieśniaków poturbo
wało ciężko p:rrzodowni1ka policji 
StanisJawa Karolaka. Sprawców po 

NAJNIŻSZY STAN 
MTRUDNIENIA W FABRYK:\CR bicia aresztowano. 

WEŁNIANYCH 

W fabrykach praemysłu wełniane 
go na terenie całego kraju pracuje 
tyako 13.489 robotników. Jest to 
stan naJmzszy w porównaniu ri 

kfilku ostatnimi latami. 

OBOIĘTY MILION 
!Ministerstwo Skarbu zawiadomi

ło magmtrat łódzki, że tegoroczne 
kredyty budowlane dla Łodizl rzosta
ły obcięte o d·aJSrzy milion. W ten 
sposób ostatnie nadzieję na zatru
dnienie części baz.robotnych - u.pa
dły rz.upełnie. 

BES'l1IALSTWA FASZYSTOW 
AMERY.KAŃSK!ICH 

„Republika" donosi rz miasta Ma
rion, w sta}'.lie Indiana - USA: -
Tłum złożony rz. 1.500 ludzi, prze
ważnie młodrzieży, napadł na wię
ll;ienie tutej52e. Po obezwładnieniu 
strażn:ików - tłum wywlókł z cel 
trzech rznajdujących się w więzieniu 
Mul'IZynów; których w bestialski 
sposób' skatowano, a następnie po
wieszono !na drzewach przydroż
nych. 

FABRYKI ZAM!IERAJĄ 
„Kurier Łódzki" podiaje, że w 

ostatnim tygodniu zamknięto w Ło
dzi całkowicie 5 fabryk baiwełnia
nych, redulrując 3070 robotników. 
oraz 6 fabryk wełnianych, gdzie re
dukcja objęła 3987 Tobotników 

KATASTROFALNY STAN 
ELEK'l1ROWNI W POLSCE 

Zapotrrzebowanie na prąd w Pol
sce, wobec srzalejącego kryrz:ysu, ku·r 
Cfl.Y się z dnia na dr&ieti. W roku 
1929 wytwórcrrość energii elelctry~
nej w porównaatiu z rokiem 1928 
spadła o kilkadziesiąt milionów 
KWh. 

OGŁOSZENIA DROBNE 

Wdowa odda dziecko dwu.mie
sięczne na wł~ność. Gdańska 15. 

* * * 
Matur.z.ysta z kaucją 500 rz.ł. po-

szukuje JPOSady. „ ................................................... ;....;....;..;.;. __________ ___ 

TEATRY 
PA~STWOW ~ l'EA'fR NOWl'. 

Cul. Oaszyóskiego 34, tel. 181·3łl 
Teatr nieczynny. 

PAJ!iiS'!'WOWl'. 
fEATR POWSZEC~Y 

(111. ObroiiC6w Sta.lingradu 21 
tel. 150-36) • 

Codziennie o godz. 19,15 komedia 
.Al. Fredry „Wielki człowiek do ma· 
łych interesów". 
Kasa ".Zynna w godz. 10-13 i od 16. 

l'EA'l'R ,.ARLEKIN" 
(ut Piotrkowska 152) 

Teatr nieczynny. 

'l'EA'fR LE'l'Nl ,,OSA•· 

I (Piotrkowska 94. tel. 272-70) 
19.30 „Sluby murarskie" - czyli 

wodewil warszawski, pióra Z. Gozda 
wy i W. Stępnia. 

'l'EA'l'H "P1NOlilO„ 
(ul. Kopernika 16) 

Teatr nieczynny. 
fEATR KOMEUll MUZYCZNEJ 

..LUTNIA" 
Teatr nieczynny. 

PAl(JSTWOWY TEATR żYDOWSKI 
(ul. Jaraoza 2, tel. 217-49) 

Teatr nieczynny. 

ADRIA dla młodzieży (Stailina l) śWIT (Bałueki Rynek 2) „PoWl'ót 
„Sałaiwat - wód'Z Baszkirów'' do domu", godz. 18, 20. 
godz. 16, 18, 20 (Dla dzieci powyżej la.t 7) 

BAŁTYK <Narutowicza 20) TĘCZA (Piotrkowska 108) „śluby 
„Dz.iewczyna ze Słowacji", kawalerskie", g-odz. 16.30, 18.30, 
godz. 17, 19, 21 20.30. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) (Dla dzieci powyżej lat 12) 

BAJKA - „Spotkanie nad Łabą" 
godz. 18, 20, TATRY (w ogrodzie) „Wiosna" 
(Dla dzieci powyżej lat 12) godz. 16.30, 18.30, 20.30 

GDYNIA {Daszyńskiego 2) (Dla d;>;ieci powyżej lat 12) 
Program Aktualności Krajowych WISŁA (Daszyńskiego 1) „S. O. S." 

i Zagranicznych Nr. 29, godz. 15, \ godz. 16.30, 18.30, 20.30 
16, 17, 18, 19, 20, 21. (Dla młodJZ:ieży powyżej lat 18) 
HEL (Legionów 2) - Kino nie WŁóKNIARZ (Próchnika 16) Mia.· 

czynne z J?OV.:odu remontu. " sto młodzieży (Komsomolsk):: 
MUZA (Pabiamcka 173) „Maaret , godz. lo.30, 18, 20.30 

godz. 18, 20 (Dl d · · : · I t l2) 
(Dla dzieci powyżej lat 14) . a z1ec1 powyzeJ a. . 

POLONIA (Piotrkowska 67) _ V. O~NOść (Napw;.kowsk1ego 16) 
Cztery pokolenia" _ godz 16 „Czerwony rumak , godz. 16, 18, 20 

l8.30, 21. · ' (Dla dzieci powyżej lat 10) 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) ZACHĘTA (Zgierska 26) „O'statnia 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) noc", godz. 18, 20. 
„Kłopotliwe alibi", godz. 17.30, 20. (Dla d11ieci powyżej lat 12) 
(Dla młodzieży powyżej lat 18) 

ROBOTKIK - „śpiewak nieznany" 
godz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 14) 

ROMA (Rzgowska 84) 
„Oni mają ojczyznę", godz. 18, 20. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

REKORD (Rzgowska 2) „Przybrana 
córka", godz. 17.30, 20. 
(Dla młodzieży po,vyżej lat 18) 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Kłopoty referenta 'l'rziszki", 
godz. 17.30, 20. 
(Dla młodzieży powyżej lat 16) 

Pr~adll na dzień 8 sierpnia 1950 r. 
lJ2.04 Dziennik. 13,10 Pog. dła wsi, 

pt. „Układamy płodozmiany". 13,20 
(Ł) Chwila. muzyki popu!. 13,30 Kon 
cert. 14.00 ,;z życia Węgier". 14,20 
(Ł) Muzyka. Gperetkowa. 14.55 (Ł) 
Sonaty altówkowe w wyk. M. Sza
lewskiego. 15.30 Aud. dla świetlic 
d~ecięcych. 15.55 Przegl. prasy liter. 
16.00 Dziennik. 16,20 (Ł) „Korea 
wa.le~" - felieton E. Woźniak. 
16,30 (Ł) Pieśni masowe. 16.45 (Ł) 
Aktua1ności łódzkie. 17.00 Koncert 
Ol'lltiestry pod dyi·. T. Seredyńskiego. 
17.43 „O wynalazku druku". 18.00 
Kronika „SP". 18.15 (Ł) Skrzynka 
ra.oejO'llalizatorów. 18,25 (Ł) Aud. 
„W naszej świetlicy' - koncert Dę
tej Orkiestry MZK. 18.45 (Ł) „Rze· 
czka" - fragment „Opowiadań o Fe 
lik-sie Dzierżyńskim" Jurija Germa
na w przekł. Romana Karsta. 19.00 
Koncert symfon. 20.00 Dziennik. 
20.40 Gra Zespół .T. Orzechowskiego. 
2L15 Aud. dla wsi. 22.00 Wiersze z 
gór. 22,ŻO Koncert Ork. Tanecznej. 
28.00 Ostatnie wiadomości. 23.15 Pa
sa.ni.ni - a.ud. słowno-muzyczna, 

Tak się złożyło, że ankieta jubile· I 
uszowa „Głosu" pt. „Co chciałbym 
widzieć na łam:ich naszej gazety" 
znacznie wyla.•oczyła poza termin, w 
któ1-ym - zgodnie z zapowiedzią. -
powinna zostać zakończ-0na. „Wina" 
to naszych cz.ytelników, którzy nie 
zważając na żadne terminy - w dal 
szym ciągu nadsyłali pod ad1·esem 
redakcji swoje życzenia, krytyczne 
uwagi i uzasadnione w przeważaJą· 
cej mierze żądania, przedłużając w 
ten sposób okres trwania. ankiety. 

I jakie?. to są. te życzenia., uwagi 
i żadania? 

Tow. Jakubowf'lki, pracownik ZOM, 
pTosi o za.mieszczanie artykułów o 
his.torii Partii, „żeb:( ".'szyscy '\yie~zie 
li, ie droga do SOCJahzmu me Jest 
łatwa. oraz żeby wszyscy znali histo 
rię nich u robotniczego". · 

Cięż,ko cho1-y ob. Lutei-, skazany 
od kilJ...-u lat na przebywanie w do
mu, chętnie by przeczytał cykl popu 
larnych artykułów, wyjaśnia,jących 
podstawowe rzagadn1enia !l. dziedziny 
marksizmu-leninizmu. 

Ob. Ja.błoński, robotnik z Łowicza, 
pisze: „Proszę redakcję o częstsze 
zamieszcza.nie artykułów, obrazują
cych życie krajów demokncji ludo
wej, a głównie la.·aju zwycięskiego 
socjalizmu - Związku Radzieckiego". 
Jest to żyCZ'enie bM'dzó wielu czy.tel 
ników. domagaijąc.ych się więksre.1 
ilości al"tyikulów o osi~ięcia.ch go
spooar.k:i i kultury M(lziecklęJ. 

Włókniar,;, tow. Pileoki życzyłby 
sobie widzieć na łaimach „Głosu" ar· 
tykuły naukowe o przestrzflganiu 
„:form technologicznych w zakładach 
włókienniczych." 

Ob. Stanisław Szulc, słuchacz &zko 
ły prawnicz;ej, proponuje utWorzenie 
kącika porad prawnych, informując~ 
go za1·azem o nowych ustawach l 

t>Me.Pisach. Ob. Szulc pisze: „uwa-

ze •.P..er•u 

UROCZYSTY OBCHÓÓ 
COKA nadal prowadzi 

MOSKWA. - w męczu o mistrzoa 
two ZSRR, prowadząca w tabeU 
roz.gryWek, drużyna CDKA zremiso 
wała z Torpedo 2:2. Mim.o niepogo
dy na stadionie Dynamo zgromadzi 
ło się 80 tys. widzów: Wszechzwiązkowego Dnia Sportowca w Związku Radzieckim 

W tabeli prowadzi nadal CDKA, 
CU na. 800 m w kQnkurencji kobiet. któ'C'e w 23 meczach zdobyło 37 pkt. Ili niedrzielę obchodzony był w 

ff Związku Radzieckim W~ch
t>:Wiązkowy !Dzień Sipol'ltowca. Czyn
ny uddał w uroceystościa.ch. ~ęło 
w.iele miJJionów imwodin.ików, któ
rych liczba wizrosła trzykrotnie w 
stosunku d<> roku 1949. 

musov.i Stalinowi - swemu naj
więks11:emu opi.elrum:>wi. W strzelectwie sportowym piękny przed zes~orocznym mistrzem 

wynik osiągnął Itkis, któ\'y w str.ze- Dynamo _ 23 spotltania _ 32 pkt. 
laniu o: kara'binu na dystansie 300 m 

!Masowy rozwój wychowania fi
zycznego i ~.portu jest w Związku 
Radrzieckim iprv.edmiotem ni'!u&tan
nej troski '1"1.ądu i partii, organizacji 
społecznych i młodzieżowych. O ma 
sowym rz;asięgu sportu w społecrzeń
stwie oradrzieckim śwjadcz.y fakt, iż 
w roku ubiegłym w obchodQ;ie Dnia 
Sportowca brało ude;iał przeszło 5 
milionów robotników i ip1·acowni
ków umysłowy.eh. W latach powo
jenny('h liooba sportowców z.rrieszo
nych w stowarzyszeniach i , klu
bach sportowych waosła prz~szło 
2-krotn:ie. 

Il 3 pozycji '.stojąc, klęcząc i leżac) Następne miejsca zajmują: lenin-
uz.yskał 554 pkt. na 600 możliwych. gradzki Zenit, Dynamo Tbilisi l DY 
Do niego aależą również ':lowe śwla namo Leningrad, Drużyna Torpedo 
towe rekordy w straelaniu ti:· kcra- - ieszłoroczny zdobywca pucharu 
binu na 300 m z pozycji stnjące1 i I ZSRR - majduje się na 9 miej-Z okazji święta rzesze sxiortow

ców radri;ieckich złożyły meldunki 
o awych osiągnięciach Generalissi- kleczącej. scu, mając 23 pkt. 

Uchwala Dziś przyjeżdżają do Łodzi temsjści radzieccy 
li Plenum GKKF 

N a zakończenie II Plenum 
GKKF, zebrani przyjęli 

jednomyślnie uchwałę, w któ
rej, po omówieniu osiągnięć i 
braków, II Plenum zaleca: 

A) zmienić styl i)racy Komite
tów na faktycznie kolektyWny 
organ kierowniczy powiązany 
wspólnymi zadaniami - co o
siągniemy przerz. p1anowanie w 
poziomie województwa. 

B) Mając na uwadJZe rzaos.trza 
jącą się wałkę klasową, należy: 

1. przyswoić i wprowa(jzić 
konkretnie w życie wskazania 
Partii w walce o nowe kadry. 
celem wzmocnienia politycznP.
go wszystkich instancji ruchu 
sportowego, a przede wszyst
kim kierownictwa ruchu sporto 
wego, Zrzeszeń ~porto~rych 
GKKF; 

2. realizować konsekwentnie 
wytyczne III i IV Plenum KC 
PZPR w zakresie czujnego do
boru i selekcji klai:owej i poli
tycznej społecznych ł etatow~•ch 
kadr kultury fizycznej i sporcu. 
wysuwając szczee:ólnie młOde, 
nowe kadry; 

3. demaskowat" śmiało i wni-

Wprowad.zona ri inicjatywy Kom
somołu odrznaka sportowa GTO lldo 
bi piersi milionów sportowców ra
dzieckich. W 11 wyższych uczel
niach wychowania fizycznego i 40 
specjalnych średnich szkołach spor 
towych szkoli się wykwalifikowa
ne kadry trenerów, sędiz:i.ów, in
struktorów i wykładowców w dzie
~inle wf. Na rorzwój sportu państwo 
asygnuje 0gromne sumy; tak np. w 
roku 1950 na cele ;iwiąrzane z. wy
chowaniem tio:y02nym i sportem 
przeznaetZ-Ono 22 milia;rdy rubli. 
Wraz rz: masowością podnosi się sta
le poziom &portu radiZieckiego, 
świadczy o tym fakt, że w ciągu o
statniego półtora :roku ustalono 600 
nowych rekordów ZSRJR, 17- których 
46 uznany~h rzostało jako rekordy 
światowe. ; 

kliwie wszelkie formy wrogiej 
-działalności, któ,..e rozbijają ie
dność działania Komitetów Kul 
tury Fizycznej przez nrzeciwsta 
wianie posrzczególnych organiza 
cji jednolitośd kierownictwa, 
hamowanie rozwoju kół. szowi
nistyczne wychowanie w klu
bach. 

O p9ZiQlllie SlJOrtu w ZSRR świad 
czą -iwycięs.twa. jakie odniosły repre 
uentacje Zwia.zku Rad?Jieckiego na 
akademickich mistrzostwach sw1a
ta., zdobywając 15 złotych medali i. 
ustana.wia~ąc 5 akademickich rekor 
dów: w 'lJl,Wodich lekkoa>tletycz
nycb z CSR i Węgrami, bokser
skich z Finlandią. i pływackieb z 
CSR D.rUU.yny ZSRR zwyciężyły na, 
mistrzostwach świata. w siatkówce 
męskiej j w mistrzostwach Europy 

Mistrz ZSRR w tenisie Ozierow w akcji 

C) Wprowadzić ">:asadnicz.v 
przełom ' ·" szkoleniu przez ści
słe powiąizanie s.zkolenia ~ tere
nem, nasyceniP. go treścią poli
tyczną wyspecjalizowana dla 
sportu i praktycznie fachowYtni 
wiadomościami, opiera,ąc się o 
zasady odznaki ,,Sprawny d1• 
Pracy i Obrony". 

w ~0~7;;~~rc;zi~a!~!~j.sportu obser Dzisiaj 1:ini~:1;!:ac1:x,!~~ 
wujemy wspaniale osiągnłęcia., I dzy 11 a 12 prZYbYWa. do Łodzi re
tak: Czudina. 4 ra.zy w tym sezonie j prezentacja. tenisistów radzieckich, 
poprawiała ~korcly ZSRR w sko- którzy przybyli do Polski w celn ro 
ka.eh w dal i wzwyż i 2 razy w wie- zegrania szeregu gier pokazowych z 
Io-boju. Jej wynik 1,67 w skoku naszymi czolowymi rakietami. 
W7JWYŻ i 5,95 w skoku w dal 6raz Pierwszy występ tenislSCow ra-
2827 pkt. są wspania.ł:vmi osią~nię- dzieckich miał miejsce w Sopocie, 
cia.mi. wczoraj tenisiści radzieccy grali w 

Dwa. razy popra.wi.ł rekord ZSRR Warszawie, a. jutro ujrzy ich na kor 
w trójskoku Szcze.rbakow. Jego o- cie Łódź. Wraz z miłymi gośćmi 
sta.ini wynik w tej konkurencji - przyjadą do Łodzi cwło\vl tenisiści 
15,70 jest najlepszym tegorocznym polscy z Jędrzejowską 1 Skoneckim 
wynikiP.m w Europie. · na czele. 

Wasiliewa wYJliklem 2:13,0 ust.i&.- Program przyjęcia tenisistów ra 
nowiła. nowy rekor.d świata w bie- dzieckicb w Łodzi opracował już 

WKKF, a, wygląda. on następująco: 
Dzisiaj jeszcze, tenisiści radzieccy 

odbędą prawdoPodobnle trenfug 
zamknięty i odwiedzą Jedno ,; ikół 
sporto.wyclt, wieczorem zaś obemi 
będą w teatrze. 

W środę, rano goście zwiedzą mias 
to, a. o godzinie 17 na. korcie repre
zentacyjnym w Parku Poniatowskie 
go rozegrają gry ooka.wwe z tenfsi 
stami polskimi. 

Ze względu na małą widownię 
gier tych nie będą mogli niestety 
oglądać wszyscy miłośnicy „białego 
sportu". Wstęp bowiem na tą cieka 
wą imprezę dostępny będzie tylko 
za zaproszeniami. Zorganizować specjalne maso 

we szkolenie polityczne w ko
łach, klubach i LZS-eh dla zapo 
:mania młodzieży z celami, zada 
l'liarni i wkładem kultury fizycz 
!11eJ w 'budowę fund:ament6w S<>

<'jalizmtt. 

Wręczenie dyplomów 
D) Przejmując uczelnie wyż 

sze zwrócić zasadniczą uwagę 

na poprawę składu socjalnego 
słuchaczy i ich pracę w ZAMP, 
wzmacniając pclityczny skład 

kierownictwa i kadry uczelni o 
raz otoczyć je systematycizną 

pomocą i opieką polityczną. 

99za.1łużon9n1 n1ist rzon1 sportu•• 

El Położyć olbrzymi nacisk 
na rozszerzenie aktywu społecz 

, nego na wszystkich szczeblach, 
wychowanie go na konkretnych 
i b.Jiskich mu zadaniach, słu.żyć 
mu radą i pomo~ą ze strony e
tatowych pracowników. 

WARSZAWA. W niedzielę wie
czorem odbyło się w restauracji Ho
telu Bristol przyjęcie dla odznaczo
nych sportowców, połączone z wrę
czeniem najbardziej wybitnym zawnd 
nikom dyplomów „zasłużony mistrz 
sportu" Na uroczystość przybyli 
przedstawfriele GKKF, z posłem Mo. 
tyką na czele, delegat CRZZ - Dn
łowy, ZMP - Rzeszot, przedstawi
ciele pionów i związków sportowych 
oraz czołowi tenisiści ZSRR, Węgier 
i Polski. Przemawiając do wyróżnio
nych sportowców przewodniczący 
GKKF - Motyka podkreślił, że są 
oni pierwszymi w Polsce Ludowej, 

·którzy otrzymują zaszczytny tytuł 
„zasłużonego mistrza sportu". Wy-

rozmenie nakłada jednocześnie obo
wiązek świecenia przykładem w co
dziennym życiu i dalszej ofiarnej pia 
"-Y dla dobra polskiego sportu. Mów 
ca wyraził nadzieję że lista odzna
czonych którą oni rozpoczynają bę
dzie się szybko powiększać. 

\V imieniu sportowców odznaczo
nych po raz pierwszy w Polsce Ludo
wej !!:aszczytnym tytułem „zasłużo
nego mistrza sportu" Helena Rakoczy 
wyraziła ąłęboką wdzięczność Ludo
wemu Państwu i Prezydentowi Bie
rutowi za· pomoc i opiekę nad spor
towcami i zapewniła, że sportowcy 
polscy pracować będą ze wszystkich 
sił nad umasowieniem kultury fiizycz 
nej, w celu wychowania milionowycn. 

I pozwoli uw,zględnić w szerszej niż 
dotąd mierze życzenia nas.zych 

ż11n. . ze lrnżdy obywatel powinien I tym podobnych przejawów działalno 
rmaf ustawy i prrzep:isy prnwa, któN ści wroga klasowego. Ob. Kołasiń
w Polsce Ludowej stanowią wieiką ski, uczeń gimn. chemicznego w Pa 
zdobycz śwjaJta pracy". bianicach, pisze: „Głos Pabianic" 

ma. zbyt mało korespondentów tere 
Czyt~lnicy nasi poruszają spra~ę nowych, skutlciem czego znajduje-

recenrzJl ,ze sztuk, te~traJnych .1 fi:!- my tu więcej nieraz wiadomości z 
mo:vych. 'Fow. Panski .z ZPB. m1. 1 ' irmych miast' wojewódl'.twa niż z na 
Ma.Ja st\Vlerdza: „Zam1eszczaJąc sta . . ' . 
łe recenz·e azeta · t 1 · szego miasta. ApeluJemy więc o .zor 

J • g. . P0 ?1°ze cz~ e m ganizowanie sze1·szej sieci korespon 
ko~ w wyrob1emu sobie marks1~t~"'. dentów, aby „Głos Pabianic" stał 
skie~~ poglądu n:i- ~z~kę, ułatm Je.i się naprawdę głosem robotni<:zych 
własc1we zrozu:rmeme. Pabianic". 

„Prosimy o stały odcinek powieści Ob. Dreczko, pracownik ZPB im. 
- pisze ob. Jackowski - takiej pięk I Dywizji Kościuszkowskiej, domaga 
nej i interesującej jak np. „Matka" się za.interesowania ze strony dzia.
Gorkiego, Ob'. Robasizkiewice i inni łu sportowego „Głosu" zawodnikami 
proponują ta.mieszezanie nowelek o piłki nożnej klasy B i C, którzy 
tematyce ald;u.a.lnej, wychowawczej. są całkowicie pozbawieni opieki i 

Wiele głosów dom · tał ni~ m.ają nawet swej tabelki punkta 
. aga się s ego cyJneJ. 

działu rozrYIYe~ um~łowych. No, a Acikolwiek arrldeta. „Głosu" prze
m~ .zwolenm~ow pos~ada tak zw. biegała. głównie w okresie przed V 
,1kącik satyry · . Plenum, wielu czytelników zwróciło 
„Ht~mor - st\yierdza wesoło. ob: uwagę na konieczność popularyzowa 

Gromi~ - krzepi. I~n- ma .go więceJ nia wielkkh rzam:ierrz.eń Planu 6-let
r?botm~. tym ~ę~eJ~~a ~est re~- niego oraz wyjaśniania w pr11ys:tęp
c~a, a .11?1 głosnteJ bOJ?~ik ~kOJU nych ar.tyik.uł'ach wspaniałych per
s1~ _ śm1eJe,. ~~ szybc~eJ podzegacz spektyw, które Plan pre;ed wszyst-
WOJ.enny WleJe • kimi rz; nas ;roztacza. 

Ob. Teper, uczeń s.zkoły podsta.wo Podsumowu,jąc v.7,~i!d ankiety zwi·a-. 
wej w St;sworik:owie, apeluje o ezę- !.'Amy się do wszystkich przyjaciół 
st!>ze zamieszczanie artykułów o te- naszej gazety, by „nie czekw" na 
ma.tyce młodzieżowej. Ob. Matusie- nast~ny jubileusz „Głosu", lecz i 
wicz domaga się bezwzględnego tępie „na codzień" riie szczędzili nam 
ni& na łamach prasy wszelkich prze swych cennych, krytyci;nych uwag. 
iawów biurokracji, szkodnictwa i Pomoże to nam r.nacri:nie w pracy, 

czytelników. 
• * * „ 

Zgodnie z zapowiedzią. wśród ucze 
stników. ankiety, których wypowie
dzi zawierały najwięcej elementów 
twórczej krytyki, zostały rozlosowa 
ne nagrody książkowe. 

Przypadły . one w udziale: 
1) Józefowi Jakubowskiemu, zam. 

Łódź, Mochnackiego 16-18 - „Cichy 
Don", Srzołochowa. 

2) Marii Fortak, zam. Łódź, Kru
cza. 23 - „Maria Curie", Ewy Cu
rie. 

3) Henryk1>wi Jabłońskiemu, zam. 
Łowicz, Wojska Polskiego 11 - „Bu 
rza", Erenburga, 

4) Stanisławol\i Szulcowi, zam. 
Łód:Z, · Zachodnia 45 - „Biała brzo
za", Bubiennowa. 

5) A. Pańskiemu, zatrudnionemu j 
w ZPB im. 1 l\Ia.ja - „Zorany ugór" l 
Szołochowa. , 

6) Stanisfawowi Gromcowi, zam. ' 
Łódź, Nowotki 80 - „Jak hartowa 1 
ła. się stal", Ostrowskiego. 

7) Stefanowi Kołacińskiemu, zam. ! 
Pabianice, Grunwaldzka 2 - „Wy
spa mgieł i wichl·ów", Centkiewicza. I 

8) Kazimierzowi Matusiewiczowi, I 
zatmdnionemu w Urzędzie Skarbo- i 
wym w Opoczn~e - „Martwe dusze'' , 
Gogola. • : 

9) Mairianowi Lutrowi, za.ni. Łódź, I 
Chojny, Potulna 3 - ,,Piotr I", Toł- I 
sto ja. I 

10) Bogdaoowi Teperowi, zam. w i 
Stąporkowie, pow. Koi'iskie - ,,Bo 
hater naszych czasów'', Lermonto
wa. 
Wyżej wymienieni proszeni są o 

;>;głoszenie się do redakcji po odbiór 
nagród. Zamieszkałym poza Łodl'.ią 
na&"rody zastani przesłane poezt4. 

zastępów świadomych budowniczych 
Socjalistycznej Ojczyzny. 

Mówczyni wyraziła radość, że w 
uroczystości biorą udział czołowi spor 
towcy kraju zwycięskiego socjalizmu 
i bratnich narodów demolaacji ludo
wej i przesłała serdeczne pozdrowie
nia 2 okazji święta sportowców, :za
.wodnikom Związku Radzieckiego, na 
których wzorują 5ię sportowcy pols
cy i którym zawdzięczają wiele z do
tychczasowych osiągnięć. Rakoczy 
przesłała również bohatersko wal· 
czącej Korei pozdrowienia i wyrazy 
solidarnośc,:i polskich sportowców. 

Rakoczy zakończyła swe przemó
·wienie okrzykami na cześć Polski Lu. 
dowej, Prezydenta Bieruta, Wodza 
Światowego Obozu Pokoju - Stalina 
i sportowców, walczących o pokój. 
Następnie wręczyła ona wiązankę 
kwiatów kierownikowi ekipy radziec 
kiej Biriukowowi, który złożył gra
tulacje wyróżnionym sportowcom. 

Ekipa radziecka wzniosła okrzyk na 
cześ~ pierwszych polskich „zasłużo
nych mistrzów sportu", a tenisiści 
Korbut, Ozierow i Korczagin ofiaro
wali kwiaty Jędrzejowskiej, Rakoczy 
i Głażewskiej. 
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